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PREZYDENT TRUMAN ZAPOWIADA

Walkę ze zwyżką cen w St. Zjednoczonych
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administracja: 22 ŁJpca 15. 

te-. 26 49. Ogłoszenia dro­
bne od 10 do 20 d., wymia­

rowe w tekście od 45 — 70 
d, za tekstem od J5 - 45 d

Doraźną pomoc dla Włoch i Francji
WASZYNGTON (API) — W czwartek wieczorem podano do wiado­

mości, że prez. Truman wyznaczył sesję Kongresu na 17 listopada.

WASZYNGTON (PAP) — Prezy­
dent Truman, przemawiając na kon 
ferencji prasowej, odbytej po nara­
dzie z przywódcami Kongresu, o- 
świadczył, że dwa głównie powody 
skłoniły go do wcześniejszego zwo­
łania sesji parlamentu amerykań­
skiego:

1 Konieczność podjęcia niezwłocz­
nej akcji ustawodawczej celem 

położenia kresu stałej zwyżce cen, 
która boleśnie dotyka miliony ro­
dzin amerykańskich i zagraża pros­
perity oraz dobrobytowi całego na­
rodu.

Prezydent nie ujawnił, jakie • za­
mierza zalecić Kongresowi kroki.dla 
opanowania inflacji w Ameryce i 
obniżenia cen oraz kosztów utrzyma 
nia. W każdym razie — jak pod­
kreślił przywódca republikanów w 
Izbie Reprezentantów Charles Hal­
leck, który brał udział w naradzie 
w Białym Domu — propozycje Tru 
mana nie pójdą w kierunku wzno­
wienia kontroli cen.
2 Kryzys gospodarczy . w państ­

wach Europy Zachodniej, a

42 osoby zginęły
PARYŻ (API) — Wielki samolot 

pasażerski „Bristol“, kursujący na 
linii Paryż — Oran, uległ katastro- 
wie nad brzegami Hiszpanii. Na 44 
osoby, które znajdowały się w samo 
locie, tylko 2 zostały uratowane, pi- 
lot-mechanik oraz jeden z pasaże­
rów.

Delegat polski przewodniczącym
podkomisji ONZ
dBa spraw podziału Pal

NOWI JORK (PAP). — Delegat 
Polski został wyznaczony do t. zw. 
„pierwszej podkomisji" dla spraw po­
działu Palestyny, której 
będzie: opracowanie szczegółowego 
projektu podziału i przyszłych rzą­
dów w Palestynie, oraz opracowanie 
zaleceń dla realizacji planu admini­
stracji w Palestynie na okres przej­
ściowy z uwzględnieniem możliwości 
zastosowania art. 12 (powiernictwo).

W podkomisji oprócz Polski zasia­
dać będą przedstawiciele: Czechosło- 
wacji, Kanady, Gwatemali, Unii Po­
łudniowo - Afrykańskiej, Urugwaju, 
Wenezueli, St. Zjednoczonych i Z w. 
Radzieckiego.

W kołach ONZ stwierdzają, że 
skład podkomisji daje nadzieję, iż 
będzie ona mogła osiągnąć pozytyw­
ne rezultaty.

Do podkomisji Nr. 2, która roz­
patrzy postulaty arabskie, wejdą 
przedstawiciele Afganistanu, Kolum­
bii, Egiptu, Iraku, Pakistanu, Liba­
nu, Arabii Saudyjskiej, Syrii i 
menu.

Zadaniem drugiej podkomisji 
dzie: opracowanie szczegółowego 
jektu przyszłych rządów w Palesty­
nie, zgodnie z zasadami wysunięty­
mi we wnioskach deleg-acji Arabii 
Saudyjskiej, Iraku i Syrii. Te 3 pro­
pozycje państw arabskich domagają 
się zniesienia mandatu i uznania nie­
podległości całej Palestyny jako pań­
stwa arabskiego.

Delegat Australii dr. Evatt, ogła­
szając skład podkomisji oświadczył, 
że wobec nagłości sprawy podkomisje

zadaniem

Ye-

bę- 
pro-

Bar Harbour odcięte od
Ludności grozi straszna śmierć

NOWY JORK (API). Olbrzymi pożar, który dotychczas pochłonął pół 
miasta i wyrządził szkody sięgające milionów dolarów, szaleje w Bar 
Harbour, porcie nad Oceanem Atlan tyckim w stanie Maine.

Miasto jest w tej chwili odcięte od świata i żołnierze starają się stwo 
rzyć wśród płomieni drogę do skazanych na straszni śmierć mieszkań­
ców. Pożar zagraża luksusowym pałacom rodzin Henry Forda i Johna 
D. Rockefellera.

Murzyni w Stanach zjednoczonych
apelują o sprawiedliwość

NOWY JORK (API). Towarzystwo 
„obrony praw Murzynów“ wystoso­
wało apel do Narodów Zjednoczo­
nych z prośbą o interwencję w ot>ro 
nie praw Murzynów amerykań­
skich.

W 155-stronicowym sprawozdaniu 
Towarzystwo wskazuje na „pożało­
wania godną przepaść między ofi­
cjalnymi prawami, przysługującymi 
Murzynom, a zastosowaniem ich w 
praktyce“.

„Przygotowaliśmy ten dokument 
brzmi apel — by skłonić wszyst­

kie narody świata do wywarcia pre­
sji na Stany Zjednoczone, aby od-

Expose premiera
Marszałek Sejmu Ustawodawczego 

ogłosił zarządzenie następujące:
„Posiedzenie Sejmu Ustawodawcze­

go odbędzie się w dniu 29 październi­
ka r. b. o godz. 10“.

SAP komunikuje, że premier Cyran­
kiewicz wygłosi expose na otwarcie 
Sesji Sejmowej w dniu 29 bm 

zwłaszcza we Francji i Włoszech, 
które na skutek wyczerpania zaso­
bów finansowych nie mają dosta­
tecznej ilości dolarów na zakup żyw 
ności i paliwa w ciągu nadchodzą­
cej zimy.

Wniosek Kanady i oświadczenie Polski
Dyskusja nad rezolucją o potępieniu
propagandy wojennej
. NOWY JORK (PAP). Na czwart­

kowym posiedzeniu Komisji 
tycznej delegat 'Kanady Ilsey 
sił nową rezolucję w miejsce 
pozycji radzieckiej potępienia 
pagandy wojennej. Rezolucja

Poli- 
Zgło- 
pro- 
pro- 

głosi:
„Narody Zjednoczone potępiają 

wszelką propagandę podburzającą 
do agresywnej wojny lub do walk 
domowych, które mogą doprowadzić 
do wojny i żądają od swych człon­
ków by wszelkimi sposobami popie­
rali przyjazne stosunki między na­
rodami na zasadach Karty ONZ.

Wszelka propaganda, sprzeczna z 
pokojowymi zamierzeniami i zasada 
mi Karty ONZ winna być potępiona 
na równi z tymi formami propagan­
dy, jakie wymienia rezolucja ra­
dziecka".

W toku dalszej dyskusji przedsta­
wiciel Haiti poparł poprawkę dele­
gata Australii, który, uznając w zasa 
dzie konieczność uchwalenia rezo­
lucji potępiającej propagandę wojen

tyny
mają złożyć sprawozdanie komisji 
palestyńskiej do 29 b. m.

NOWY JORK. (PAP). Podkomisja 
Nr. 1 wybrała przewodniczącym 
delegata polskiego, Ksawerego Pru- 
szyńskiego.

MIASTO W PŁOMIENIACH
świata

W nocy z czwartku na piątek na­
deszła tragiczna wiadomość o olbrzy 
fnim pożarze, który wybuchł w skła­
dach drzewa w Bar Harbour,

Pożar rozszerza się błyskawicznie 
pod wpływem wiatru pędzącego z 
szybkością 40 mil na godzinę. W 
samym mieście, w morzu płomieni 
pozostało ponad 2000 mężczyzn. Trzy 
wielkie hotele tej miejscowości ku­
racyjnej „Belmont“, „Malbern“ i 
„Degregoire“ zostały zniszczone cał­
kowicie. Do tej pory kilkadziesiąt 
osób uratowało się na łodziach ry­
backich ale większości grozi strasz- 

donosiły się sprawiedliwie 
swych własnych obywateli. Apelu­
jemy do całego świata o elementar­
ną sprawiedliwość należną nam jako 
lojalnym obywatelom USA".

Apel stwierdza, że Stany Zjedn. 
nie powinny współdziałać w budo­
wie sprawiedliwego demokratyczne­
go świata z chwilą, gdy w swym 
własnym kraju zadają kłam podsta­
wowym zasadom sprawiedliwości i 
demokracji.

RZYM (obsł. wł.). „Osservatore 
Romano“, organ Watykanu, publi­
kuje apel arcybiskupa Groebera z 
Monachium do narodu i rządu szwaj 
carskiego. Groeber dowodzi, że Niein 
cy nie wiedzieli o faktach jakie 
miały miejsce w obozach koncen­
tracyjnych i że katolicy niemieccy 
byli w o-pozycji wobec reżimu hit-

Rząd USA pragnie uzyskać zgo­
dę Kongresu na udzielenie tym pań 
stwom doraźnej pomocy, 
nie podał jednakże sumy, 
asygnowania domagać się 
Kongresu.

Zwołanie nadzwyczajnej 
gresu — zaznaczył Truman — ko­
nieczne było również dla zatwier- 

Prezydent 
jakiej wy 
będzie od

sesji Kon

wną, sprzeciwił się wymienieniu 
niej jakichkolwiek krajów.

Delegat Polski dyr. Żebrowski wy 
powiedział się za przyjęciem rezo­
lucji radzieckiej.

SUMIENIE W KAJDANACH
Aresztoujanie członków organizacji dobroczynnej
Oskarżeni pozbawieni prawa obrony

WASZYNGTON (API). Komisja Izby Reprezentantów „do badania an­
ty amerykańskiej działalności“ podał a do wiadomości, że nakazała aresz­
towanie całego zarządu organizacji dobroczynnej, udzielającej pomocy 
republikanom w Hiszpanii.

Powodem aresztowania była odmowa członków zarządu ujawnienia na­
zwisk osób, którym pomoc jest u dzielana.

Aresztowanie zarządu „Republican 
Relief Fund" nastąpiło już przed 
kilkoma miesiącami, lecz nie było 
podane do wiadomości publicznej. 
Członków zarządu oskarżono o po­
maganie komunistom .w . Hiszpanii i 
zażądano od nich ujawnienia naz­
wisk osób, którym udzielają po­
mocy. Członkowie zarządu odmówili 
złożenia takiej listy -ponieważ w 
razie jej opublikowania, 
publikanie w Hiszpanii, 
cy z pomocy, zostaliby 
przez generała Franco 
dopodobniej rozstrzelani, 
badania „antyamerykańskiej działal­

wszyscy rę­
ko rzy staj ą- 

aresztowani 
i najpraw- 
Komisja do

na śmierć jeżeli 
dzie natychmiast.

Ze wszystkich 
zjeżdżają do Bar

pomoc nie nadej-

pobliskich miast
Harbour straże og-

„Narody wschodnio-europejskie pragną pokoju"

Najważniejszy sprawa - osiągnięcie porozumienia
Doniosłe oświadczenie grupy posłów z brytyjskiej Partii Pracy

LONDYN (Obsł. wł.) Grupa par­
lamentarzystów brytyjskich, człon­
ków Labour Party, która z pos.' Zil- 
liacusem na czele zwiedzała ostat­
nio ZSRR, Polskę, Czechosłowację i 
Jugosławię, opublikowała oświadczę 
nie na temat wrażeń z tej podróży. 
Członkowie parlamentu brytyjskiego 
podkreślają ogromne postępy w dzie 
dżinie odbudowy powojennej kra­
jów, które zwiedzili, zwracając uwa 
gę na wzrost aktywności mas ludo­
wych w życiu społecznym i gospo­
darczym. Stwierdzają, że 
cztery kraje troszczą się 
rżenie swych stosunków 
zachodnią, szczególnie w 
handlu. •

Wskazując na to, że 

wszystkie 
o rozsze- 
z Europą 
dziedzinie

państwa

lerowskiego, toteż nie można mó­
wić o zbiorowej winie wszystkich 
Niemców.

Arcybiskup prosi o pomoc dla 
Niemiec, podkreślając, że rodzina 
katolicka całego świata powinna 
więcej niż kiedykolwiek okazać zro­
zumienie, współczucie i miłosierdzie 
wobec swych braci niemieckich''. 

dzenia dodatkowych funduszów dla 
pokrycia zwiększonych kosztów, 
związanych z administracją okupo­
wanych terenów. To oświadczenie 
prezydenta pozostaje prawdopodob­
nie w związku z nowymi zobowią­
zaniami, które obarczą USA w wy­
niku niemożności Wielkiej Brytanii 
dalszego ponoszenia w dolarach kosz 
tów okupacji Niemiec.

Zatwierdzenie planu Marshalla nie 
będzie przedmiotem obrad Kongre­
su. Jak zaznaczył prez. Truman, 
nadzwyczajna sesja umożliwi jedy­
nie Kongresowi szybsze rozwiązanie 
udziału, jaki Stany Zjednoczone bę­
dą mogły wziąć „w długofalowym 
planie odbudowy Europy".

Prezydent zapowiedział, że bliższe 
szczegóły, dotyczące „2 nadzwyczaj 
nych problemów" przed jakimi sta­
nie Kongres, poda w przemówieniu 
radiowym, które wygłosi w nią tek 
wieczorem 

ności" oskarżyła organizację o sta­
wianie oporu i oddała członków za­
rządu w ręce sądu, który skazał ich 
na kilka lat więzienia.

Sprawa ta została opublikowana 
w celu wywarcia nacisku na robot­
ników przemysłu filmowego w Hol­
lywood, którzy odmówili stawienia 
się. przed komisją „antyamerykań­
skiej działalności.“.

Korespondent liberalnego „Manche 
ster Guardian“ pisze, że zeznania 
przed komisją stały się „jednym 
wielkim publicznym cyrkiem". Pod­
kreśla on, że cała historia rozdmu­
chiwana jest w niebywały sposób 

niowe ale akcja ratunkowa jest nie­
zwykle utrudniona, ponieważ wąski 
pas ziemi łączący port z lądem znaj­
duje się w płomieniach.

Pierwszym człowiekiem, który 
przybył z płonącego miasta drogą lą 
dową był speaker radiowy John Wel 
lington, który, nie zważając na pło­
mienie, przedarł się samochodem na 
ląd.

Według ostatnich wiadomości, w 
mieście oczekuje ewakuacji ponad 
10.000 ludzi. Szef policji oświadczył 
że całe miasto zostanie zniszczone, 
jeżeli wiatr nie zmieni kierunku, 

potrzebują 
ciężkich ma- 
innych wyro- 

parlamentarzy-

brytyjscy przytaczają 
świadczące o całkowi- 
religii i swobodach o- 
w zwiedzonych kra- 

, że 
nade

wschodnio - europejskie 
dla swej odbudowy 
szyn oraz niektórych 
bów przemysłowych, 
ści brytyjscy pięzą:

„Jesteśmy przekonani, że gdyby- 
śmy tylko mogli zapewnić dostawę 
tych maszyn, uczyniono by specjal­
ne wysiłki w celu zaopatrzenia nas 
w żywność, tytoń i surowce. Wszę­
dzie jednak przeszkodą jest to, że 
W. Brytania nie może gwarantować 
ani ilości dostarczanych przez nią 
towarów, arii też terminów ich do­
staw“.

Posłowie 
liczne fakty, 
tej wolności 
bywatelskich 
jach, stwierdzając jednocześnie, 
narody wschodnio-europejskie i 
wszystko pragną pokoju.

„Nigdzie, w żadnym z tych 4 
jów wschodnich — podkreślają 
lamentarzyści brytyjscy — nie 
leźliśmy najmniejszych dowodów ist 
nienia jakichkolwiek zamiarów na­
pastniczych.

Dla każdego, kto widział przera­
żające zniszczenia spowodowane 
przez ostatnią wojnę, jest nie do po 
myślenia, aby jakikolwiek z tych 
krajów, które straciły ponad 20 mi­
lionów ludności łącznie, mógł spro­
wokować nową wojnę“.

Reasumując wyniki swej podróży

kra- 
par- 
zna-

CENA 3 ZŁ

Do wagi!

Jadą wozy ż żytem, pszenicą i jęcz mieniem. Rosną góry zboża w pań 
stwowych punktach zsypu­

ją furmanek i z wozów wędrują worki pełne żyta na wagą. / /ą jest kolejka 
Ale nie czeka się długo- Płacenie drugiej raty podatku gruntowego odbywi 
się szybko i >,bezboleśnie" Chłop wraca do domu już pustą furmanką, ale i 

upragnionym, kwitem w r<?£zz.

przez prasę, radio i film. Jako 
pierwszych „świadków" wybrano 
znanych przeciwników komunizmu 
spośrócl gwiazd filmowych, a nazwi­
ska osób, oskarżonych o sprzyjanie 
komunistom, rozgłaszane są przy -po­
mocy prasy w ten sposób, by unie­
możliwić im znalezienie nowej pra­
cy. Korespondent podkreśla, że o- 
soby oskarżone o komunizm zostały 
praktycznie pozbawione prawa obro 
ny, gdyż przew?dniczący komisji, 
Parnell Thtotmas; zabronił adwo-

Kair jednym wielkim szpitalem
Cudzoziemcy opuszczają miasto
Epidemia cholery rozszerza się

KAIR (API). Epidemia cholery,- 
która objęła już cały Egipt rozsze­
rza się z błyskawiczną szybkością #i 
zagraża sąsiednim krajom. W ciągu 
ostatnich 24 godzin zmarły na cho­
lerę 354 osoby, a 786 zachorowało.

Ostatni miesiąc był dla Egiptu tra 
giczny: epidemia pochłonęła 3540 o-' 
sób, 10.000 ludzi jest chorych. Egip­
ski minister zdrowia oświadczył, że

Wojownicze oświadczenie
premiera Iraku

LONDYN (PAP). Jak donosi agen 
cja Reutera premier Iraku Salih Ja- 
bor oświadczył, iż armia iracka 
wkroczy, do Palestyny w wypadku 
gdyby Organizacja Narodów Zjedno­
czonych zatwierdziła projekt podzia­
łu tego kraju na państwo arabskie 
i żydowskie.

Nie ujawniając miejsca pobytu 
irackich sił zbrojnych-w chwili óbec

i zaznaczając, że W. Brytania mogła 
by się stać poważnym czynnikiem 
w zapewnieniu pokoju światowego, 
posłowie konkludują:

„Jesteśmy przekonani całkowicie, 
że jedną z najważniejszych spraw 
jest dzisiaj osiągnięcie dobrego zro­
zumienia między Wschodem i Zacho 
dem Europy., Wierzymy w to, że jed 

istotnych kro- 
do tego celu, 
klauzul istnie- 

anglo-radzieckie 
ten stał się u- ; partia komunistyczna

nym ■ z najbardziej 
ków, zmierzających 
byłoby wzmocnienie 
jącego już traktatu 
go tak, aby traktat 
kładem tego samego rodzaju, jakim i tych dniach manifest, w którym pod 
jest układ, który zawarliśmy z Frań ; kreślą, że udzielenie końcesji nafto- 
cją. Sądzimy, że nie potrzeba na­
wet podkreślać gwałtownej koniecz 
ności zakończenia rokowań w spra­
wie anglo-radzieckiego traktatu han 
dlowego".

Demontaż nie test groźny
Charakterystyczne oświadczenie urzędnika amerykańskiego

a-

MONACHIUM (obsł. wł.). Charak­
terystyczne oświadczenie złożył na 
konferencji prasowej kierownik 
merykańskiego wydziału gospodar­
czego płk. Difford.

Oświadczył o«n, że nawet w razie 
zdemontowania wszystkich objętych

katom wykonywania ich obowiąz­
ków.

W Waszyngtonie przypuszcza się 
że po Hollywoodzie przyjdzie kolej 
na teatry na Broadwayu oraz na 
książki i prasę.

Skandal ze śledztwem komisji „do 
badania antyamerykańskiej działal­
ności" oburza nawet prawicowy 
„New York Times", który pisze: 
;,N:e wierzymy, by „śledztwo" pro­
wadzone było w sposób sprawiedli­
wy. Obrót, jaki przyjmuje ta spra­
wa, grozi doprowadzeniem do dużo 
większego niebezpieczeństwa niż to, 

"które obecnie źwalczamy".

l

jeżeli nie stanie się' cud. cały Kai) 
zamieni się w jeden wielki szpital

Z miasta wyjeżdżają członkowie 
placówek dyplomatycznych ■ i dzien­
nikarze. Tylko korespondenci „Uni- 
ted Press''; „Tassa" i Reutera zdęcj 
dowali się pozostać w mieście dc 
końca. Sytuacja jest tak tragiczna że 
rząd wydał proklamację oświadcza­
jącą, że obecnie „wszystko jest w 
ręku Boga".

nej, premier stwierdził, że wejdą 
one do Palestyny w kilka minut po 
wycofaniu wojsk brytyjskich. Mów­
ca zaznaczył, że jego zdaniem Pale­
styna jest pierwszą i ostatnią linią 
obrony świata arabskiego. Nasza 
walka o Palestynę — powiedział on 
— jest walką o Irak i inne pań­
stwa arabskie.

Strajki
uj Grecji

RZYM (PAP) — W dniu 21 b.m. 
w Grecji wybuchł 24-godzinny strajk 
40 tys. pracowników samorządo­
wych, domagających się m.in. pod­
wyżki płac. Delegaci strajkujących 
zagrozili wznowieniem strajku, jeśli 
rząd nie rozpatrzy niezwłocznie ich 
postulatów.

Od przeszło tygodnia w Grecji 
trwa strajk pracowników instytucji 
ubezpieczeniowych.

Przeciw udzielaniu USA
koncesji naftoujych

NOWY JORK (PAP). Ostatnie do 
niesienia z Peru świadczą, iż plany 
rządu udzielenia dodatkowych kon­
cesji amerykańskim przemysłowcom 
naftowym spotykają się z silną opozy 
cją wśród ludności.

Jak donosi korespondent agencji 
„Prensa Continental“ peruwiańska 

ogłosiła w

wych Amerykanom sprzeczne jest i 
„żywotnymi interesami i suwerenne 
ścią“ Peru. Analogiczne oświadcze­
nie złożyła - peruwiańska Konfedera­
cja Pracy.

i

planem zakładów, będą one mógł: 
być odbudowane z produkcji nie 
mieckiej, gdyż, jak wynika ze sp> 
rządzonego ostatnio inwentarza, po­
łączone strefy angielska i amerykar 
ska posiadają jeszcze dziś więcej 
obrabiarek niż całe St. Zjedno- 
czonr
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»Katolicy niemieccy byli w opozycji do Hitlera«
Apel arcybiskupa Groebera o pomoc dla Niemiec

ue4*kc)a a Admtatnraeja. 
Otarty». «*• 22 Ltpea 14,
teł ’SłC i 25-23 Odpowie- 

»m« omamy ta pismo. 
fjyffjj Komitet Betlakcyjny. 

Czytelnik Wy da Je Spótdziehji* 
Wyd. „Czytelnik“



Wrzawa, jaką wiadome kola podnio­
sły wokół narady 9 partii komumsiy- 
eznycli i robotniczych, jest najlepszym 
«lüwoucm, jak bardzo ta konferencja 
była celowa.

Ponumo ogłoszenia deklaracji, która 
reasumowała wyniki narady, koła owe 
wciąż jeszcze lansują plotki o rzeko­
mo „ś wiato burczy ch“ celach nowego— 
natur a.me — „Komintemu“, o tajem­
niczych zadaniach nałożonych na po­
szczególne partie robotnicze w Euro­
pie i — co jęst szczytem t. zw. „od­
wracania kota ogonem“ — o doko­
nanym przez 9-kę podziale świata na 
2 bloki.

W tej sytuacji dla czytelnika pol­
skiego mezwyme interesujące i pou­
czające będzie zaznajomienie się z 
„tajemniczym“ referatem, który na 
konferencji Dziewięciu wygłos;! sekre­
tarz KU Wszeclizw.ązkowej Komuni­
stycznej Partii ZSRR, p. Żdanow. Wy­
chodząc z tego założenia, zamieszcza­
my dz4ś w obszernym skrócie wspo­
mniany referat.

\Vydaje nam się to tym bardziej 
wskazane, że referat 2 da nowa zawie­
ra niezwykle przejrzystą, łatwą do 
zrozumiema nawet ma ludzi mtzbyt 
wyrobionych politycznie, SYNTETY­
CZNĄ (ij. uogoimająca i skupiającą 
w jeuną logiczną caiOsc) anauzę sy»ua 
cji nuędzy narodowej. Często różni 
wybitni politycy omawiali wnikliwie 
poszczegmne fragmenty tej sytuacji, 
czy też poszczególne odemki pornym 
poszczególnych Krajów. Referat p. Zda 
nowa obejmuje tai u kształt zjaw.sk 
.politycznych świata powojennego, tłu­
maczy ich mecńamaę i rządzące mmi 
prawa.

Codziennie spotykane na łamach 
prasy wyrażema, jak „imperializm“, 
„kapitał monopolistyczny“, „ekspan­
sja" itd. itd. stają się zrozumiałe, jeśli 
uważnie przeczytać referat Zdanowa.

Jaka jest główna, kierownicza idea 
referatu, który stanowił punkt wyjścia 
dia dyskusji — i wniosków — Dzie- 
wręc.u?

Wy da je nam się, że 'tą ideą jest 
obrona Pokoju i niepodle­
głości narodów całego świata.

Zdanow tłumaczy, jak to w ogóle 
stało się możliwe, że w niespełna 2 
i pó! roku po największej rzezi świata 
niektóre rządy nie tylko inówią, ale 
przygotowują wojnę. Przyczyny tego 
niepokojącego ludzkość zjawiska tkwią 
w nierównomiernym rozwoju państw 
kapitalistycznych, w nadmiernym i 
wybujałym rozroście potęgi kapitału 
amerykańskiego.

Uwypuklając sprzeczności wewnę­
trzne trawiące same St. Zjednoczone 
oraz sprzeczności pomiędzy USA a 
Anglią i Francją — Zdanow wskazu­
je przyczyny, które pchają kapitalizm 
amerykański do ekspansji oraz do wal 
ki z ZSRR i państwami nowego ustro­
ju społecznego.

By dostrzec pewne bezsporne fakty, 
nie trzeba być komunistą. Wystarczy 
nie być ślepcem politycznym. Dla każ­
dego rozsądnego człowieka stało się 
jasne, że dzisiaj wszędzie — i również 
a raczej przede wszystkim w USA —■ 
„kampania przeciw komunizmowi pro­
wadzi nieuchronnie do zamachu na. 
żywotne prawa i interesy ludności 
pracującej“ (np, ustawa Tafta-Hart- 
ley‘a) oraz „do faszyzacji życia polity­
cznego i do rozpowszechniania barba­
rzyńskich „teorii“ przepojonych nie­
nawiścią do człowieka“.

Jedną z tych „teorii6 jest doktryna 
ö rzekomo nieuchronnej i nieuniknio­
nej wojnie. Teorie te znajdują wcale 
nie teoretyczny wyraz w wydatkach 
USA na utrzymanie sił zbrojnych. (W 
wydatkach, które w 1947/48 są JEDE­
NAŚCIE razy większe aniżeli w 1937/ 
1938, kiedy światu zagrażał hitleryzm, 
faszyzm i imperializm japoński). Teo­
rie te znajdują też praktyczny wyraz 
w odbudowie kapitalistycznych i agre 
sywnych Niemiec, a jednocześnie — w 
ujarzmianiu innych krajów, łącznie 
s wczorajszymi sojusznikami.

Czy sytuacja jest zatem beznadziej­
na? Nie: — odpowiada spokojnie Żda­
now. „Między pragnieniem imperiali­
stów rozpętania nowej wojny, a moż­
liwością zorganizowania tej wojny ist­
nieje ogromny dystans“. Po prestu 
dlatego, że narody nie chcą wojny. 
Utrzymać ten dystans, powiększyć go 
w stopniu, który możliwość wojny w 
ogóle przekreśli —- oto zadanie sil 
opowiadających się za pokojem, a 
działających na całym świccie. Sił, 
które muszą się ustrzec nade wszyst­
ko niedoceniania własnej potęgi i prze 
'aenlania potęgi przeciwnika.

Pokój może i musi być ocalony!
w\

Nowe dekrety
Zarządzenie Prezydenta Rzplitej

Prezydent Rzplitej zarządził ogło­
szenie w Dzienniku Ustaw R. P. na­
stępujących dekretów: o utworzeniu 
Akademii Sztabu Generalnego; o wy­
jątkowym skróceniu czasu nauki (ter­
minu) i pracy (praktyki) czeladniczej 
w przemysłach rzemieślniczych; o oby 
watelstwie Państwa Polskiego osób 
narodowości polskiej, zamieszkałych 
na obszarże b. wolnego m. Gdańska; 
s> zmianie ustawy z dnia 2 czerwca 
J94T r. o ulgach inwestycyjnych; o 
śmianie dekretu z 28 czerwca 1946 r. 
© odpowiedzialności karnej za odstęp­
stwo od narodowości polskiej w czasie 
wojny 1939—1945; w sprawie upraw­
nień obywateli polskich powołanych 
W latach 1941—1945 przez władze 
ZSRR do świadczeń osobistych; o do­
puszczalności rehabilitacji osób, które

wyższych uczelni łódzkich
Dekretem Prezydenta Rzplitej zc 

stali zatwierdzeni na lata akademi. 
ekle 1947-48 i 1948-49: dr. Tadeusz 
Kotarbiński — rektorem Unlwersy. 
£etu Łódzkiego, dr. Bohdan Stefanów- 
ntó — rektorem Politechniki Łódzkie!

Redukcja podstawowych wydatków w W. BrytaniiiSen. Bridges krytykuje
* « * » » • anglosaski plan demontażu

jako „skończone szaleństwo"200 milionów funtów szt. oszczędności
przewiduje rządowy program gospodarczy

LONDYN (PAP). — Na czwartkowym posiedzeniu Izby Gmin, 
Sir Staff ord Cripps, oświadczył, że w nadchodzącym roku W. Bryta­
nia będzie inusiała zredukować © dalszych 25 milionów funtów szter- 
lingów swe zakupy surowców z krajów strefy dolarowej. Już obec­
nie W. Brytania wstrzymała aż do odwołania wszystkie zakupy ty­
toniu w Stanach Zjednoczonych.

Min. Cripp®

Następnie Cripps 
stwierdził, że pro­
gram rządowy prze 
widuje ogólne 
zmniejszenie pod­
stawowych wydat­
ków o 200 milio­
nów funtów szter- 
iingów, co odbija 
się m. in. na wy­
posażeniu technicz- 
nym fabryk i na 
budownictwie no­
wych domów.

Racja cukru zostanie zredukowaną 
z 10 uncji do 8 uncji tygodniowo na 
osobę.

Rząd — stwierdził Cripps — spo­
dziewa się, zrównoważyć bilans płat 
niczy między W. Brytanią a zagra­
nicą dopiero w końcu pizyszlego ro­
ku.

Co się tyczy bilansu płatniczego ze 
strefą dolarową, to Cripps zaznaczył, 
że bez powzięcia odpowiednich zarzą 
dzeń zapobiegawczych, deficyt tego 
bilansu będzie wynosił 475 milionów 
funtów rocznie. Jeżeli rząd będzie

Ofensywa chińskiej armii Iudowej
w okolicach Mukdenu i Czangczunu

PEKIN (Obsł. wł.) — Chińskie woj 
ska ludowe rozpoczęły nową wielką 
ofensywę w rejonie zagłębia węglo­
wego na północo-zachód 
nu oraz w okolicach 
i Kirinu.

Oddziały ludowe w 
10.000 ludzi, po opanowaniu kopalń 
węgla w odległości 104 km na pół-

od Mukde 
Czangczunu

sile około

»Przewaga gospodarcza Niemiec 
największym niebezpieczeństwa^ 
dla Europy Wschodniej« 
Przemówienie posła Thomasa w Izbie Bralu

LONDYN (PAP). — W dyskusji 
w Izbie Gmin nad mową tronową 

‘ zabrał m. In. głos poseł labourzy- 
stowskl, Thomas. W czasie wakacji 
parlamentarnych, zwiedził on z 7 in­
nymi posłami. państwa Europy 
Wschodniej.

Thomas oświadczył, iż państwa te 
doznały w czasie wojny głębokich ran 
a ich życie gospodarcze zostało kom­
pletnie zrujnowane. Niemniej jednak 
wśród tych ludzi można znaleźć za­
pał do pracy, któryby się bardzo 
przydał również i Anglikom.

Często w Anglii słyszy się — za­
znaczył poseł lakourzystowskl — że 
ludzie za t. zw. żelazną kurtyną nie 
wiedzą co się dzieje na świecie. Mo­
gę zapewnić wszystkich posłów bry. 
tyjskich, że będąc tam informowanym 
jedynie na podstawie wiadomości pra 
sowych, wiedziałem o wszystkim co 
się dzieje poza tymi krajami.

Jedna ze zmor, która szczególnie 
gnębi kraje Europy Wschodniej, to 
obawa odbudowy Niemiec kosztem

Przekazanie urządzeń
w porcie szczecińskim

21 b. m. nastąpiło w Szczecinie 
podpisanie protokołu zdawczo-odbior­
czego urządzeń znajdujących się w 
porcie Centralnym.

Urządzenia zostały przekazane ad- 
‘‘minlstracji polskiej przez władze ra­
dzieckie, na mocy umowy zawartej 
w dniu 18 września b. r. w Warsza- 
wie. ' 

były zatrudnione w policji państwo­
wej tzw. granatowej i straży więzien­
nej w czasie okupacji niemieckiej; o 
częściowej zmianie prawa górniczego; 
o zmianie dekretu z 14 maja 1946 r 
o tymczasowym unormowaniu stosun­
ku służbowego funkcjonariuszów pań­
stwowych; w sprawie zmiany rozpo­
rządzenia Prezydenta R. P. z dnia 16 
marca 1928 r. o umowie o pracę ro­
botników.

Ks'ęża i Żydzi traktowani byli najgorzej
Proces katów ze Stutthofu

W trzynastym dniu rozprawy ka­
tów stutthofskich świadek ks. Nie­
wiadomy, więziony w obozie od 1940 
do 1945 r. zeznaje, że szykany, skie­
rowane przeciwko- duchowieństwu 
nie różniły się od szykan przeciwko 
Żydom. Ksiądz podkreśla, że Niem­
cy za cenę współpracy z gestapo, 
proponowali wolność.

Świadek Bernard Szczęsny oSwiad 
cza, że oskarżony Peters karczując 
las zaprzęgał ludzi do wyrywania 
drzew a korzeniami. Peter« powie- 
asjS w ohnzie nieletnia dziewCXimkflk 

zużywał rezerwy złota w dotychcza- 
sowym tempie, nie zostanie mu pra­
wie nic do końca 1948 r.

Cripps wspomniał również o „pla- 
nie Marshalla“, przypidiijąc mu do­
niosłe znaczenie, oświadczył jednak 
co następuje:

„Powinniśmy liczyć przede wszyst­
kim tylko na nas samych. Nasza du. 
ma 1 niezależność nie pozwalają nam 
na przyjęcie jakiejkolwiek pomocy 
zewnętrznej, zanim nie uczynimy 
wszystkiego co jest w naszej mocy, 
ażeby sobie dopomóc“.

LONDYN (PAP). — Ze źródeł m!a 
rodajnych donoszą, że w przeciągu 
najbliższych kilku dni gabinet bry­
tyjski ma wprowadzić racjonowanie 
kartofli ze względu na złe zbiory te­
goroczne.

Dimobii-zacja Foty bntftfiei
LONDYN (PAP). — Przed rozpo­

częciem czwartkowej debaty w Izbie 
Gmin minister obrony i 
Alexander, złożył oświadczenie na te­
mat brytyjskiego pogotowia morskie 
go w okresie demobilizacji.

iy w Łzoie j 
narodowej j

noco-zachód od Mukdenu, połączyły 
się z innymi silnymi oddziałami 
wojsk ludowych i rozpoczęły atak 
na inne zagłębie węglowe w oko­
licach Peipiao.

W odległości 45 km na południo­
wy-zachód od Peipiao odbywa się 
drugie natarcie chińskich wojsk lu­
dowych na miejscowość Czaojang.

zwycięskich sojuszników. Podczas 
gdy w Polsce nie przypada więcej 
niż 250 dolarów rocznego dochodu na 
każdego obywatela, przeciętny dochód 
Niemca — w, myśl propozycyj ame­
rykańskich — ma wynosić 650 dola- 
rów. Fakt, że zgadzamy się na tak 
wielką przewagę gospodarczą i prze­
mysłową Niemiec, stanowi poważne 
niebezpieczeństwo dla sąs;adujących 
z nimi krajów — zaznaczył poseł 
Thomas.

Zasady stałego konkursu
ZGADNIJ KTO WYGRA“p

W każdy poniedziałek ukazywać 
się będzie w „Życiu Warszawy“ ku­
pon (patrz załączony wzór) w któ­
rym ułożope będą odpowiednie 
spotkania sportowe w ilości 12.

Kupon należy wyciąć i wypełnić 
w sposób następujący: (ma on trzy 
możliwości w wypełnianiu trzech 
rubryk A, B i C).

Według własnych przypuszczeń u- 
czestnik konkursu musi podać wy­
niki wszystkich spotkań. Należy od­
gadnąć jedynie wygraną jednej z 
drużyn lub remis a nie wynik cy­
frowy.

Jeżeli uczestnik przewiduje, że 
wygra drużyna podana w kuponie 
na pierwszym miejscu (gospodarz) 
musi w rubryce A pod znakiem 1 
postawić przy tym spotkaniu rów­
nież 1.

Jeżeli uważa że spotkanie zakoń­
czy się remisem odznaczy to zna­
kiem X w rubryce X, jeżeli nato­
miast sądzi, że wygra drużyna po­
dana w kuponie na drugim miej­
scu (gość) oznaczy 2-ką pod zna­
kiem 2.

Aby brać udział w konkursie wy­
starczy wytypować wynik meczu 
każdej pary przeciwników tylko w 
rurbyce A. Jeżeli jednak uczestnik 
konkursu ma pewne wątpliwości że 
niektóre spotkania mogą mieć in­
ny wynik, i chciałby go podać, 
zwiększając możliwości wygrania, 
może wypełnić także rubryki B i C 
z tym jednak, że każda rubryka 

Żydów do Stutthofu, 
że księża i Żydzi trakto 
w obozie jak najgorzej, 
świadkowie: Belling, Gro

przed czym wzdragał się nawet kat 
Zielonka.

Świadek Jakub Wardski, jedyny 
pozostały przy życiu z pierwszego 
transportu •
stwierdza, 
ward byli

Następni 
chowski, Dobieszko, Pisarewicz i Pep 
liński potwierdzają w całej rozciąg­
łości zarzuty aktu oskarżenia, opi­
sując bestialskie czyny fcatów ze 
Mfeoir

Flota macierzysta pierwszej linii 
zostaje tymczasowo z-iedukowama do 
jednego krążownika l 4 kontrtorpe- 
dowców. Flota śródziemnomorska po- 
zostaje na ogół w niezmienionej sile.

Gdy zakończy się przejściowy okres 
demobilizacji, przewiduje się przenie­
sienie do rezerwy tylko jednego krą. 
żownika. Rząd będzie się starał, by 
okres unieruchomienia niektórych jed 
nostek wobec przeprowadzania reduk- 
cji załóg — był możliwie najkrótszy 

'»Zamiana próby sił na próbę mądrości«
Premier Rwnnö er o rekonstrukcji rządu
Niebezpieczeństwo »cezaryzmu« we Francji

PARYŻ (PAP). Premier Ramadier | komunistami a spiskowcami z ruchu 
po złożeniu prezydentowi Auriol listy ' ~
nowego rządu, opuszczając pałac Eli­
zejski, złożył przedstawicielom prasy 
następujące oświadczenie:

i „Nie można mówić o utworzeniu no- 
i wego rządu, gdyż rząd sformowany w 
I styczniu br. pełni nadal swe funkcje 
Kontynuuje on swą działalność w wa­
runkach. które są obecnie trudne i wy 
magają sprężystego działania.

Reorganizacja rządu francuskiego, 
przeprowadzona w ciągu ostatnich 24 
godzin, nie oznacza zmiany programu 
politycznego. Celem reorganizacji rzą­
du było dążenie do usprawnienia je­
go działalności.

Z kolei Ramadier bmówił sprawy 
związane z tzw. planem Marshalla 
Plan ten — podkreślił mówca — przy 
nieść może pozytywne rezultaty do­
piero w przyszłości, lecz nie może zmie 
nić ciężkiej sytuacji, panującej obecnie 
we Francji.

PARYŻ (API). Premier Ramadier 
polemizował z twierdzeniami prasy, iż 
nie można rządzić przeciwko dwom 
wielkim opozycjom i że obecny rząd 
francuski opiera się na znikomej ilo­
ści wyborców. Ramadier odpierał za­
rzuty zarówno de-gaullistów jak i ko­
munistów, oświadczając, że dokonana 
przezeń reorganizacja rządu ma na ce­
lu „zamianę próby sił próbą mądro­
ści“.
Starowało Komunistów

PARYŻ. (PAP). Przemawiając w 
Juviöy, jednej z miejscowości, gdzie 
w niedzielę odbędą się ponowne 
wybory samorządowe, przywódca 
francuskiej partii komunistycznej, 
Maurice Thorez, ostro skrytykował 
dokonaną rekonstrukcję rządu Ra­
madier, którą nazwał „żałosną pró­
bą niedopuszczenia komunistów do 
gabinetu“.

Stwierdził on’ źe spekulowanie 
pewnych prawicowych działaczy so­
cjalistycznych na rzekomą „trzecią 
siłę“ która miałaby stanąć między

przy 
pod 
ru- 

zbli-

jest rozwiązaniem dla siebie, I 
ustalaniu nagród brane będą 
uwagę tylko wyniki z jednej 
bryki (naturalnie najbardziej 
żonę do stanu rzeczywistego).

Wobec tego że kupon da je po­
trójne możliwości zagrania, do każ­
dej z wypełnionych rubryk 
wykupić znaczek „olimpijski“ 
zł.

Po wypełnieniu kuponu i 
niu w odpowiedniej rubryce 
ska i adresu należy 
jednej z 6-ciu firm, 
mieszczone będą przy 
kursowym) najpóźniej
Tam też można będzie nabyć znacż- 
ki olimpijskie.

należy
za 20

wpisa- 
nazwi- 

go złożyć w 
(adresy za- 

kuponie kon- 
do czwartku

Wzór wypełrloneę® kuponu

KONKURS „ZGADNIJ KTO WYGRA
Nr NiedzHa 2 listopada A B C |

1 X 2 1 X 2 1 A 2 1

1 Warta - A. K. S. 1 X 2 J
2 Legia — Tarnow!» 2 2 X

3 Rnch — Widzew 1 I 2

4 Wisła — Craeovta X 1 i 1
5 Naprzód (Llpiny) — Polonia (Pte&ary) I X 1 2 1

6 Ślasfc (Tarnowskie G.) — ŚJąsfc
(świętochowlce) 2 I X 1

7 Concordia (Knarów)—Pogoń (Katowice) X 2 d
8 Milicyjny K. 8. (Katowice) — Naprzód

(Janów)
2 X i

9 Chełmek (Kraków) - DąhskS (Kraków) X 1 2

10 Korona (Kraków) - Grobie (Kraków) 1 2 X 1
11 Zjednoczone (Łódź) — Tur (Łódź) 1 X i

i7 Concordia (Piotrków) — Łecbla
(Tomaszów Maz.) 2 s 1 X

Nazwisko i imię
, - (wypełnia firma)

Sprzedano znaczków olimpijskich 
»zeićaziesląt............................  ,......_ JNUDICT

o godz.
.Mw« .

słownie zł ........
Kuponu ........XL... Kupon złożono dnia —

BERLIN (API). — Amerykański 
gubernator wjojskowy, gen. Ciay, i je­
go polityczny doradca, Murphy, przy 
byli do Berlina z Waszyngtonu po 
przeprowadzeniu rozmów w sprawie 
kosztów utrzymania strefy anglo-a- 
mery kański ej w Niemczech. Gen 
Clay przeprowadzić ma obecnie roz. 
mowy z senatorem Bridgesem, który 
przebywa w Niemczech na czele de­
legacji komisji budżetowej senatu 
USA.

Sen. Eridges określił anglo-amery 
kański plan demontażu przemysłu

de Gaulle‘a może jedynie zaszkodzić 
niezbędnemu zjednoczeniu sił demo­
kratycznych a wyjść na korzyść 
wrogom ludu.
SeMaraó SFiO

PARYŻ (PAP). Kierownictwo SFTO 
ogłosiło deklarację, poświęconą wyni-

„Bierzmy przykład z Polski...
pisze »News Chronicle«

LONDYN (API). Liberalny „News 
Chronicie66 skarży się, iż górnicy bry- 
tyjscy nie znajdują niemal żadnej za. 
chęty dla swej pracy, która jest pod­
stawą odrodzenia gospodarczego.

Międzynarodowa banda przemytników
współ pracowała z obcym wywiadem

PRAGA (PAP) — W związku z 
wykryciem międzynarodowej bandy 
przemytników w Pradze, dziennik 
„Mlada Fronta“ donosi, iż w toku 
śledztwa wyszło na jaw, że z bandą 
tą współpracowali również niektó­
rzy członkowie obcych placówek dy 
plomatycznych. W interesie toczące-

Zerwanie stosunków dyplomatycznych
pomiędzy Chile a ZSRR

MOSKWA (PAP). W czwartek opu­
blikowano w Moskwie oficjalny komu 
nikat radziecki w sprawie zerwania 
przez rząd Chile stosunków dyploma­
tycznych ze Zw. Radzieckim.

Komunikat stwierdza, że motywy 
zex wania tych stosunków, podane

wNagradzane będą odpowiedzi, 
których uczestnicy odgadną trafnie 
12 spotkań (I nagroda) i 11 spotkań 
(II nagroda). Nagroda I-a może 
dojść nawet do 500.000 zł.

' Uczestnik konkursu, który zdobył 
I lub II-gą nagrodę musi najpóź- 
niej do środy zgłosić się osobiście 
do firmy w której złożył kupon (po 
tym terminie reklamacje uwzględ­
niane nie będą) i zameldować wy­
graną, która po 
P K Ol. przekazana 
PKO.

Pierwszy kupon i 
mieścimy w najbliższy poniedziałek 
t. j. 27 b. m.

sprawdzeniu w 
zostanie przez

wykaz firm za-

2 zł..

Wltufitslarii '“awalsüt

PODZIAŁ; MIAŁ MS
— FELKA,

OJCIEC SIĘ
PRZECIEŻ B1EUZNĘ QDWS&

Adres

niemieckiego, jako „skończone ezsu 
leństwo“. Oświadczył on: „Jest wa. 
riactwem wydawać w Niemczech set./ 
ki miliony dolarów, a z drugiej stro­
ny pozbawiać Niemcy tego, co po­
zwoliłoby im stanąć na własnych no­
gach“. \

BERLIN. (PAP). Jak utrzymują w 
kołach amerykańskich, senator Brid 
ges, po powrocie do St. Zjednoczo­
nych będzie domagał się wstrzyma­
nia demontażu fabryk niemieckich 
i rewizji układów poczdamskich.

kom wyborów komunalnych. DekVsrz* 
cja stwierdza, że Francji zagraża z* 
strony de Gaulle‘a niebezpieczeństw« 
„cezaiyzmu".

Autorzy deklaracji podkreślają, ź* 
francuska partia socjalistyczna gotowa 
jest podjąć się utworzenia rządu.

Deklaracja zawiera również ataki 
na partię komunistyczną.

„Możemy się dużo nauczyć na tan 
temat od niektórych krajów Europy 
Wschodniej, jak np. od Polski 1 Cze­
chosłowacji. Narody te z dumą mó­
wią o swych postępach w przemyśle*.

go się nadal śledztwa nazwisk ich 
ani przynależności państwowej nie 
można było na razie opublikować.

W ten sposób — stwierdza dzien­
nik — potwierdzone zc ały, krążą­
ce od kilku dni w Pradze pogłoski, 
iż banda ta kierowała się rówaiei 
celami politycznym!

przez rząd chilijski, a mlarsowlele » 
rzut rzekomej odpowiedzialności rzą­
du radzieckiego za strajk górników 
chilijskich, stanowi świadome oszu­
stwo.

Komunikat nawiązuje do prowoka­
cji rządu chilijskiego wobec ambasa­
dy jugosłowiańskiej, które zmusiły 
rząd w Belgradzie do zerwania sto 
sunków dyplomatycznych w Chile. Sto 
sując podobne metody, co Brazylia, 
rząd chilijski dopuścił się obecnie no 
wego wrogiego aktu wobec Zw. Ra­
dzieckiego.

Komunikat podkreśla, fi ZSRR nie 
poniesie żadnych materialnych szkód 
z powodu zerwania stosunków z Chi­
le, natomiast to państwo — w wynika 
posunięcia swego rządu — popadni® 
w jeszcze większą zależność od zagr»= 
nicznego kapitału.

Ilia Erenburg
przyjeżdża do stolicy

W poniedziałek, 27 bm. przybyw® 
do Warszawy, na zaproszenie Tow. 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej) 1 Zw. 
Zaw. Literatów Polskich, wycieczka 
pisarzy radzieckich, na czele której) 
stoi Ilia Erenburg.

Ponadto w skład wycieczki wcho° 
dzą: poeta Twardowski, powieściopi« 
sarz Piotr Tyczyna oraz literat Bros« 
ko. Pobyt literatów radzieckich ’w Pol 
sce potrwa kilkanaście dni.

Wraz z literatami przyjedzłe do Foli 
ski śpiewaczka radziecka, Spiller oras 
129-osobo wy chór Świesznikowa. Ar» 
tyści odbędą tournee po kraju.

Zmiany w zarządzie
Zw. Samopomocy Chłopskiej

Jak informuję SAP, w Zarządhrtft 
Głównym Zw. Samopomocy Chłop­
skiej nastąpił szereg zmian.

Ustąpił prezes Zarządu GŁ efe, 
Janusz. Na jego miejsce ma przyjść 
dotychczasowy wojewoda warszawski 
ob. Dura.

W OBRONIE POKOJU

Nominacje rektorów

zjaw.sk


Druga rata chłopskiego podatku gruntowego

Złociste ziarno w magazynach
* Czerwony Chauaaon nie zdążył od- 
gjocząć po trudach podróży z Paryża 
do Warszawy, gdy „wypożyczony“ 
Min. Aprowizacji i Handlu udał się na 
teren woj. warszawskiego. Widok 
miejskiego autobusu w Grodzisku, w 
Błoniu i w Sochaczewie wywołał ol­
brzymią sensację.

— Czyżby nowa komunikacja z War 
ssawą? — radowali się podstołeczni 
mieszkańcy.

Radość ich Jednakże była krótko­
trwała. Okazało się, że czerwony 
Chausson woził dziennikarzy do punk 
tów zsypu zboża, gdzie rolnicy płacili 
drugą ratę podatku gruntowego w na­
turze. Z 83 punk-tów zsypu na terenie 
woj. warszawskiego, zwiedziliśmy 3. 
W Grodzisku, w Błoniu i w Sochacze­
wie, W wycieczce dziennikarskiej 
wziął udział min. Lechowicz i wojew. 
WArsaawski Dura.

DO 15 WRZEŚNIA B.R.
Długi sznur furmanek czeka na 

•woją kolejkę przed punktami zsypu. 
Nikt się nie niecierpliwi, nie narzeka. 
Wymiai podatku gruntowego nie ruj­
nuję rolnika. Gospodarstwa, których 
przeciętny dochód nie przewyższa 40 q 
żyta, płacą podatek w gotówce. Od 40 
- 60 q żyta — połowę gotówką i po­
łowę zbożem. I tylko gospodarstwa, 
których dochód przewyższa 60 q, pła­
cą podatek całkowicie zbożem.

Uiszcza się podatek w życie, pszeni­
cy lub Jęczmieniu. 1 mtr. żyta można 
zastąpić 56 kg. pszenicy lub 110 kg. 
jęczmienia Największó jednak powo­
dzenie ma żyto.

Część podatku płatnego w gotówce, 
trzeba było w myśl rozporządzenia, 
zapłacić do 15 września b.r. Nie wszy­
scy jednak rolnicy spełnili swój obo­
wiązek obywatelski. Nie wypłynęło 
to ze złej woli płatnika. Chłop w zasa­
dzie wtedy tylko czuje się „panem na 
swoich śmieciach“ gdy płaci wszystkie 
świadczenia. Przyzwyczaił się jednak 
do chaosu podatkowego w pierwszych 
latach powojennych. I stąd na kon-

(Od naszego specjalnego wysłannika}

0 „gospodarce“ Żerańskiego
Zeznania pierwszych

Pierwsi świadkowie na piątkowej 
rozprawie Żerańskiego i S-ki o mi­
lionowe nadużycia w resorcie 
Opieki Społecznej zeznawali na te­
mat „pracy“ głównego oskarżonego 
w Urzędzie Wojewódzkim w roku 
1945.

św. Stanisław Chmielak, który 
przeprowadzał kontrolę finansową 
w tym urzędzie, stwierdza, iż pa-

Kronika łódzka
(Obsługa

PREMIE DLA KOLEJARZY
(kt) W warsztatach Łódzkiej Dy­

rekcji Okręgowej Kolei Państwo­
wych przeprowadza się obecnie re­
mont 3100 wagonów i 154 parowo­
zów. W związku s koniecznością jak 
najszybszej naprawy, Ministerstwo 
Komunikacji przeznaczyło w każdej 
dekadzie przeszłe pół miliona zł. na 
premie dla najwydatniej pracują­
cych robotników.
MIĘDZYNARODOWE 

TOWARZYSTWO
(kt) W Łodzi przebywa obecnie 

©koło 500 cudzoziemców, w tym 111 
Czechów, 48 Francuzów, 32 Chińczy­
ków, 30 Rosjan. 22 Amerykanów, 16 
Greków, 14 Turków, 13 Włochów, 10 
Belgów, 5 Anglików ora® 3 Persów. 
19 GIMNAZJÓW WŁÓKIENNICZYCH 

W POLSCE
W Łodzi czynnych jest obecnie 8 

gimnazjów włókienniczych, do kitó-

tach Wielu rolników figurują duże 
zaległości. A w wyniku tych zaległo­
ści „ujawnia się“...
„GROŹNY" g 4 ROZPORZĄDZENIA 

RADY MINISTRÓW
„Kto nie uiścił podatku gruntowego 

za r. 1946 do 1.9 b.r. Lub nie wpłacił 
zaliczki na podatek gruntowy za r. 
1947 do 15.9 b.r. uiszcza go w ziemio­
płodach“ — brzmi ów „groźny“ para­
graf.

Ale nie Jest on tak groźny w prak­
tyce jak na papierze. Bo b.erze się 
pod uwagę nieurodzaj, suszę, stan 
zdrowotny bydła stan rodzinny itd. 
Warunkj rodzinne i rodzaj gleby od­
grywają dużą rolę nawet w wypad­
kach mię objętych § 4. Gmina i powiat 
traktują indywidualnie każdego chło­
pa i w wielu wypadkach stosuje się 
daleko idące ulgi..sięgające do 75% 
Nad całością czuwa czynnik społecz­
ny. Nikomu nie dzieje się krzywda.

Ale... najchętniej i najrzetelniej pła­
ci chłop małorolny. Najczęściej uchy­
la się bogaty...

NĄ PUNKTACH ZSYPU
Franciszek Rabfak, właściciel 9-hek- 

tarowego gospodarstwa we wsi Lud-

własna).
rych uczęszcza około 1000 uczniów. 
W całej Polsce gimnazjów tego typu, 
pozostających pod patronatem Cen­
tralnego Zarządu Przemysłu Włókien­
niczego. jest 19, liczba uczniów’ oko­
ło 2.300 osób.

Ob. Wazonik urządza seans spirytystyczny

A JSZYCZYMA “

I

JAK WIDZICIE
CH'NI CZYTELNICY. DU 
CHI SOM TYLKO TEN 
CO MNIE SIE POKAZAŁ 
BY> WYJĄTKOWY RAP­
TUS...

HM. — JAK PRAGNĘ 
PROHIBICJI HIXHI SIĘ 
PRADZE 1 ŻOLIBORZO­
WI POKAZALI...

KRYSTYNA WOLSKA

a » * 6 » M m j f

Ä

Przekład lózeta Brodzkiego
Sebraal aosiaaawlają rÓxpoezą£ SBatychmlaat pessssHwaiaia Präs 

’a. ■’
Tymczasem Grebh przyjeżdża <ä© „■więzienia“' Lashams 8 zwierza 

się Spealght*owl, ie postara się nakłonić go do zmiany przekonań 1 
pracy na szkodę zwlązkm.

«— Princey jest komunistą, a wiec musi być jednocześnie idealistą. 
Postaram się zagrać na jego idealizmie. Jeżeli nie wykorzystam w nim 
tej cechy, to przynajmniej postaram się podważyć ją, a może i znisz- 
Szyć. Jeżeli nie uda się dziś, będę próbował innym razem. Ja go muszę 
pozyskać dla nas. Jest uwięziony, nie zapominaj o tym. Napewno 
boi się. Trzeba tylko znaleźć w nim odpowiedni guzik i... nacisnąć go. 
Czasami to jest najważniejsze..,, warto byś t© sobie zapamiętał na 
przyszłość...

— Nie bardzo mogę się połapać o co chodzi... Ale mam wrażenie 
panu to sprawia przyjemność, że szykuje się pan do tej rozmowy

bez przykrości...
— Bez przykrości?... Roześmiał się pobłażliwie... Całą noc nie spa­

łem, myśląc o tej rozmowie. Od paru lat szukałem takiego człowieka...
•— Nie rozumiem...
Grebb uspakajał go ruchem rękf...
— A jeżeli powie zdecydowanie, że nie ehe«
— Powiedziałem ci już, że tego nie zrobi.«
— Ale przecież może nie zgodzi się...
— Jesteś dziś bardzo sceptycznie usposobiony... Moźeez mleć zau­

fanie do mnie... dam »obie z nim radę... W każdym człowieku jest 
jedno takie czule miejsce... trzeba je tylko odnaleźć i nacisnąć.« 

ków gm. Skuły, stawia ns wadze wor­
ki z 5,5 mtr. żyta,

— To już wszystko — 'uśmiecha się 
zapłaciłem ostatnią ratę. Państwo 

Jest biedne. Trzeba pomóc. A nie lu­
bię jak „urzędas“ koło mnie skacze.

Nie skarży się Jakub Kolmus ze wsi 
Kosówka, który przywiózł chwilowo 
3 mtr. żyta, Piotr Olborskl i wielu, 
wielu Innych średniorolnych chłopów. 
Ale innego zdania jest Ignacy Mar- 
fiak, właściciel 20 ha w gm. Grodzisk

— Dlaczego mam płacić aż 16 mtr.? 
— biada — tyle więcej niż inni? Nie 
mam zaległych podatków. Oto kwity.

Minister Lechowicz poleca wojewo­
dzie zająć się sprawą Marfiaka. O ile 
rzeczywiście płacił w terminie wszy­
stkie podatki nie podlega „groźnemu.“ 
paragrafowi 4.

Rolnicy w pow. Grodzisk żalą się n® 
Samopomoc Chłopską.

— Dlaczego tona węgla kosztuje 
tam 9 tys. zł., .czyli o 2 tys. więcej niż 
na wolnym rynku? — pytają.

Na to pytanie odpowiedzieć im mo­
że tylko Samopomoc Chłopska w Gro­
dzisku.

BADYLARZE
39.75?-? drugiej raty podatku grun­

towego wpłynęło na terenie pow. gro- 

świadków
nował tam zupełny chaos. Odpo­
wiedzialny za gospodarkę Żerański 
nie potrafił usprawiedliwić ani te­
go chaosu, ani też braku w maga­
zynie 4 ton jęczmienia. Sw. Lena 
May słyszała, że Żerański brał pro­
wizję za wymianę pieniędzy okupa­
cyjnych w Banku Narodowym.

Najdobitniej charakteryzuje oskar 
żonego były jego podwładny z 
okresu akcji kieleckiej — Eugeniusz 
Wdowiak. Pracując jako buchalter 
u Żerańskiego świadek stwierdził, 
że księgowość była nieprawidłowo 
prowadzona. W czasie trwania ak­
cji kieleckiej świadek na prośbę 
Żerańskiego porządkował dokumen­
ty 1 księgowość w zakresie pomocv 
udzielonej ludności kieleckiej. W 
Dewnym jednak momencie Żerań­
ski zabrał od niego wszystkie akta 
i przedłożył dyr. Łupińskiemu 
Świadek słyszał, że Żerański wrę­
czał Łupińskiemu upominki.

dsŁskiego. Ale paw. błoński wykazuje 
aię zaledwie 15 procentami.

— Chłop nie uchyla się od płacenia, 
ale ociąga się — tłumaczy wicewoje­
woda Wyrzykowski. — Jest on prze­
ważnie badylarzem 1 nie ma zboża. 
Takich badylarzy jest bardzo wielu 
pod Warszawą.

Ale „badylarz badylarzowi nierów­
ny“. W „badylarskiej“ gminie Hele- 
nów zapłacono w 100*proc. przedter­
minowo drugą ratę podatku.

Winien jest tutaj nie chłop, a czyn­
nik społeczny, który, jeszcze nie trafił 
do chłopa. Odprawy wójtów i sołty­
sów to jeszcze zbyt majo. Ludzie u- 
świadomiem politycznie i społecznie 
winni bezpośrednio wchodzić w kon­
takt z chłopem. Tłumaczyć, że płacić 
podatki musi każdy obywatel. Zarów­
no mieszkaniec wsi jak i miasta. Za 
2 do 3 dni wyruszyć mają w teren 
ekipy odpowiednich ludzi. Ale termin 
płacenia drugiej raty upływa 1 listo­
pada b.r.

— Z małymi wyjątkami wieś ustosun 
kowala się pozytywnie do płacenia po 
datków — mówi starosta Sochaczew- 
ski.

Nawet ty.eś Iłów, która najwięcej 
ucierpiała na skutek powodzi. Do 22 
b.m. na terenie pow. sochaczewskiego 
wpłynęło 706 ton na planowanych 
3.900.

W realizowaniu podatku gruntowe­
go, woj. warszawskie, które najwięcej 
ucierpiało na skutek zniszczeń wojen­
nych i powodzi, znalazło się na 3 miej­
scu, za przodującym woj. poznańskim 
i pomorskim. Jednakże do magazy­
nów w pow. warszawskim płynie bez 
przerwy złociste ziarno. Miasto nie bę­
dzie głodowało. Chłop nie będzie bo­
sy. (so)

Za 108 zł. — samcchćd!
Na loterii Polskiego Ziriązku Zachodniego

Zarząd Główny Polskiego Związku 
Zachodniego — organizuje Wi«lką 
Ogólnopolską Loterię Państwową na 
cele społeczne Polskiego Związku 
Zachodniego.

Cena losu wynosi 100.— zł. Ogól­
na Ilcz-ba wygranych obejmuje kil­
kanaście tysięcy fantów — wartości 
3.000.000.— złotych.

Główne wygrane obejmują: samo 
chód osobowy, gabinet męski zegar, 
ki męskie, zegarki damskie, maszyny 
do pisania, radioaparaty. 10-ctaiowe ( 
wolne pobyty w Solicach-Zdroju i w j 
M iędzy zdrój ach.

Giągniemie odbędzie się w dniach:1

TRZEBA WYPRÓBO- 
1VAĆ WYPRODUKOWA­
NY PRZEPIS: BIERZEMY 
JEDNE CEBULE CI K»-'W 
KIE, MOŻNA I BURACZ­
KA. KROPIEMY TO 
WSZYSTKO WODOM Z 
FTJOŁKÓW I NAKRY­
WAMY ŻYRARDÓW- 
S r I EM PRZEŚC1ERAD 

LEM.*,

CÓŻ TO JEST. JAK 
PRAGNĘ ZDROWIA. W A 
KONIK MÓJ KOLEŻKA 
MA ZNÓW JAKIEGOŚ 
NOWE'GO FI JOLKA...

Speaight dalszym ciągu wzruszaj ramionami. Grebb wstał i prze 
ciągał się. ---------------

— Więc teraz z panem rewolucjonistą porozmawiamy... A my się 
spotkamy u mnie o czwartej.

— Dobrze...
— Grebb przejrzał się w lusterku, wiszącym na ścianie, strzepnął 

pyłek z kołnierza marynarki i rzekł nieoczekiwanie do Speaighta.
— Poznałem w sobotę pewną panią i nie mogę przestać myśleć 

o niej... Widocznie zakochałem się... Co ty na to?...
— Hm...
Grebb roześmiał się dobrotliwie.
*— Nie wierzysz widocznie w miłość od pierwszego spojrzenia, co?... 

—- Ja?... Naturalnie, że nie wierzę...
—r Ha... tym razem tak się jednak stało? —■ Nic na to nie poradzę! 

Przeglądał się dalej w lustrze.
— Może się zdarzyć...
— Więc nie zapominaj, co mówiłem o Bi~hopie.
Grebb podszedł do drzwi i zaczął schodzić na dół schodami, wiodą­

cymi do sutereny. Szarpnął drzwiami, które Dinny śpiesznie otworzył 
Kiwnął mu głową., stanął i zastanowił się nad czymś, po czym wszedł 
do sutereny.

Princey siedział na pryczy, głaszcząc kotkę. Przyglądali się sobie 
przez krótką chwilę, po czym Grebb podszedł wprost do niego...

■— Panie Lasham... bardzo się cieszę, że mogłem spotkać się z pa­
nem —■ mówił z powagą w głosie.

— Znam pańską pracę i pańską działalność w warsztatach i mu­
szę powiedzieć, że mam dla pana bardzo wiele uznania i szacunku.

Chwycił szybko rękę Princey'a i potrząsnął nią parokrotnie, ściska­
jąc ją przyjaźnie.

Princey ze zdumieniem patrzył na niego.
— Zapewniam pana, że już od dawna pragnąłem spotkać się z nim 

Przyznaję, że to nasze pierwsze spotkanie wypadło w niezbyt przy­
jemnych okolicznościach... Został pa» porwany, wywieziony. Jest 
pan zapewne nieco przerażony tym wszystkim. Ale... ostatecznie?... 
Grebb roześmiał się swobodnie. — Nie miałem innego wyjścia. Nie 
byłem pewien, czy zgodziłby się pan w og’óle spotkać ze mną... Czy 
zgodziłby się pan?... Bardzo pana proszę, jeżeli to jest możliwe, niech 
pan postara sl« ».rozumieć © ©© mi ©hodżi. Chodzi © sprawy - bardzo

NASZA ANKIETA

Dalsze odpowiedzi
Dziś zamieszczamy dalsze odpowie­

dzi nadesłane na naszą ankietę.
Przypominamy, że pytania brzmią:
1) Kto I w jaki apoaób winien 

współdziałać w akcji zwalczania alko­
holizmu?

2) Jakie Środki trzeba by już przed­
sięwziąć dla przeciwdziałania klęsce 
pijaństwa?

3) Czy należy wprowadzić dni bez­
alkoholowe?

4) Czy celowe byłoby przesunięcie 
dnia wypłat robotniczych z soboty na 
inny dzień tygodnia?

Za 15 najlepszych wypowiedzi Re­
dakcja przeznacza 10 premii 1.000 zł. 
oraz 5 premii książkowych.

Z3$i7zykl rtta psa'iw
I Alkoholizm Jest bezwzględnie kieską 

społeczną, której największe nasilenie 
przypada sta okres okupacji niemieckiej, 
bowiem najeźdźca hitlerowski nie skąpił 
Polakom wódki, ahv Ich rozplć 1 w ten 
sposób, zniszczyć. Do walki z alkoholiz­
mem należy wciągnąć wszystkich tych, 
którym dobro kraju I społeczeństwa leży 
na sercu, a więc współdziałać w akcji 
zwalczania alkoholizmu winni przede 
wszystkim:

PRASA przez odpowiednią, nieustępli­
wą 1 stałą propagandę:

NAUCZYCIELSTWO .szkól wszelkich 
stopni od najniższych do najwyższych 
przez przeprowadzenie jeszcze w bieżą­
cym roku szkolnym odczytów i wykładów 
o szkodnictwie społecznym alkoholizmu. 
Akcja ta winna być stalą 1 co rocznie po­
wtarzaną, Jako obowiązkowa;* POLSKI 
CZERWONY KRZYŻ — jako instytucja 
powołana do zwalczania wszeikieh kląsk 
społecznych; DUCHOWIEŃSTWO wszyst­
kich wyznań — jako powołane do pod­
noszenia poziomu etyki I moralności spo­
łecznej; WSZYSTKIE CECHY, STÓWA- 
RZYS7EN1A I ZWIĄZKI ZAWODOWE 
przez powzlącle odpowiednich uchwal o 
zwalczaniu alkoholizmu w ogóle, a o bez­
względnym tępieniu gro wśród swoich 
członków w szczególności.

Podobne uchwały powinny powziąć 
WSZYSTKIE PARTIE POLITYCZNE.

I

29. 30, 31 grudnia 
Dyrekcji Polskiego 
niego w Poznaniu, 
go 2.

2 Należy wydać restauracjom. jadfo<?8$l> 
niom, stołówkom I wszelkim sklepom 

m wyszynkiem bezwzględny zakaz podawa 
nia napojów alkoholowych osobnikom pi­
janym I młodzieży do lat 14. Ograniczy* 
wszędzie podawanie napojów alkohclo* 
wycb do trzech normalnych kieliszków ne 
osobę .przy jednoczesnym zpożywanln po­
traw.

Osoby w stanie pijanym, znajdnjsee sS® 
w mlejscaęh publicznych t na nilcaeh, 
winny być bezwzględnie zatrzymywane s 
Odprowadzane do najbliższych posterunków 
mlliejl. gdzie oprócz przetrzymania Ich do 
czasu wytrzeźwienia, muszą być podda­
wane przymusowemu zastrzykowi seopo- 
laminy, jako środka przeciwalkoholowe­
go.

Osoby zatrzyman® po raz trzeci winny 
być przymusowo kierowane do szpitali 
powiatowych, celem poddania Ich La­
nej! przeciwalkoholowej (tego rodzą jn 
oddziały Ieeznletwa należy utworzyć w« 
wszystkich szpitalach powiatowych).

3 Wobec Istnienia dn! bezmięsnych na­
leży ie asme dni uczynić i bezalkofc®- 

iowymi.
3, Raczej każdy Inny dzień tygodnia 
T bardziej celowy na wypłaty niż sobo­
ta. Należy bezwzględni^ zakazać askutces 
niania wypłat pracowniczych w soboty 1 
w dni przedświąteczne.

Władysław Kia ni 
Podkowa Leśna.

zsroffi taketta
Dobrze by było, gdyby gospodynie 4s>- 

mu odbierały wypłaty.'
Myślę, że to byłoby najlepszym środkiem 

przeciwdziałającym pijaństwu, gdyż oto-- 
simko wo mniej kobiet tak plje jak 
ezyznl.

Można by też pieniądze przesyłać poett« 
nr ręce gospodyni doinn.

2. Baknnlcks.

& mferarzy tęs:ć hzOUfR!©
1 Przede wszystkim należy zaatosowa® 

ostre środki (dotychczas były za eJ®= 
be) wyszukania I tępienia tzw. fabryczek 
bimbru. Państwo nie powinno przebierał 
w środkach i bezwzględnie karać wlne* 
wajeów, szczególnie po wsiach.

2 Należy wprowadzić dni bezalkohol®. 
we i bacznie śledzi-5 sklepy, by etę 

do tego zakazu stosowały.

3 Nie należy sprzedawać alkoholu w 
piątki ! w soboty, kiedy robotnik 

otrzymuje tygodniową wypłatą, a inteli­
gent robi zakupy na niedzielą.

Nfeeh popierają Polacy rodzime wina, 
niedrogie, a zdrowe.
4 Na wypłatą czeka żona pracownika 

fizycznego w każdą sobotą, wfąe le­
piej w sobotą zakazać sprzedawać wy?©, 
bow wyskokowych.

Maria Tehórznlske

1947 r. w lokalu 
Związku Zachod­
ni. CheŁmońskie-

Dziura w spodniach zdradziła
sprawcę strzelania na zabawie

Ciekawa sprawa o posiadanie bro- | łona w nogę młoda kobieta S. Kie. 
ni odbyła się w Wojskowym Sądzie ’ gajowa. Nikt nie mógł sie zoriemo- 
Rejonowym w Warszawie. ' ' ' '

P.odczas zabawy we wsi Piaseczni­
ca pow. Sochaczew została postrze-

waó kto strzelał. W trakcie rewizji 
'przeprowadzonej przez M. O. znale- 
ziano leżący na podłodze rewolwer. 
Po kilku minutach dalszego «ledxtwL 
odkryto u jednego s goAcä — T&deu= 
«** Szymcąaka dzterę w spodniach 
Przyznał się on do winy i wyjaśnił, 
że strzelił niechcący z pistoletu, któ» 
ry trzymał w kieszeni. Rewolwer, jak 
twierdził na rozprawie, znalazł na 
torach kolejowych. Wyrok ogłoszę, 
ny będzie 24 b. m. (cz)

Za okradanie huty
surowe wyroki w Ketowfcsch

Przed Sądem Wojskowym w Ka­
towicach odpowiadali dwaj pracow­
nicy huty „Batory** z Chorzowa Są 
to: Frost Karol i Lazar Jan. Akt 
oskarżenia zarzucał im systematycz­
ną kradzież białego metalu i klinge- 
ritu (materiału do uszczelniania) na 
szkodę tejże huty.

Sąd skazał Frosta Karola na 19 
lat więzienia T 6 lat pozbawienia 
praw obywatelskich. Lazara Jana zet . 
na 8 lat więzienia i 3 lata pozba­
wienia pra w

Dolna warga Princey'a wysunęła się swoim zwyczajem naprzód., 
ukazując skrzywione zęby. Milczał.

— Sądzę, że pan wie kim jestem?...
— Wiem.
Princey z fotografii poznał, że jest to Grebb. Zresztą widział gct 

kiedyś w fabryce.
Greb usiadł przy stole, uśmiechając się i bębniąc palcami na stole. 

Czy mam używać w rozmowie z panem pańskiego prawdziwego 
nazwiska, czy też pańskiego partyjnego pseudonimu , 
pan woli?

Princey zamiast odpowiedzi wstrząsnął ramionami.
— W takim razie niech będzie „Princey“. Proszę 

przybliży i usiądzie przy stole...
Princey przysunął krzesło i usiadł po przeciwnej

.Princey“? Cg

«•
niech pan się

rrincey przysunął Krzesło i usiadł po przeciwnej stronie stołu. 
Przyjazny ton Grebba wytrącił go z równowagi. Przebiegłość tego czło­
wieka trochę go przerażana...

Więc chciaxbym na samym wstępie zaznaczyć, że pozornie stop­
imy na dwóch przeciwległych — i na pierwszy rzut oka — wrogich 
stanowiskach, a to z racji pracy, którą każdy z nas wykonuje. W rze­
czywistości jednak te sprawy przedstawiają się trochę inaczej. Niech 
pana, nie zdziwi, że usłyszy pan ode mnie rzeczy, które pan również

zro- 
mo~

mógłby powiedzieć. Więc niech pan postara się wysłuchać mnie, 
zumieć — i powstrzymać się narazie z wydawaniem sądu co do 
jej osoby... Zgoda?

Odpowiedziałem mu kiwnięcie głową.
— Doskonale. Dla pańskiej orientacji chcę dodać, że jestem 

dobrze obeznany z marksistowską literaturą. Nie zgadziam się z 
gramem komunistycznej partii w pewnych szczegółach, muszę d_
nak przyznać, że marksistowska analiza kapitalizmu jest zupełni® 
sruszna. Wydaje się to panu nieco dziwne w moich ustach, prawda?... 
Mówię to w tym celu, abyśmy ustalili podstawy naszej rozmowy.. Czy 
pan pali? .

Grebb wyjął z kieszeni srebrną papierośnicę i, obserwując jedno, 
'‘ześnie ręce Princey'a, stwierdził z zadowoleniem, że one drżały zlekka0

Zostawił na stole otwartą papierośnicę, mówiąc:
—« Proszę, niech pas się sam częstuje i nie czeka na mn’e... Bar« 

dzo ©roszą,«,

4ose 
pro- 
jed-

KREM ŻÓŁWIOWY

Albert Maltz

Te trzy dni...

opowieść
AMERYKAŃSKA



Odwadnianie podstołecznych pól Listy londyńskie

Zgniłe liście z suchych drzew
Londyn, w pa£dztar*kłku.

Lecą zgniłe liście z suchych drzew. 
Tematyka prasy emigracyjnej wy­
czerpała się całkowicie. Już nie pi- 
jze się nawet o kłótniach prezydenc­
kich, mimo iż spory o łże-Augusta 
trwają jeszcze w dalszym ciągu. 
Pan Kwapiński nie wie jeszcze, czy 
ma go uznać czy też nie. Trzyma go 
zresztą za połę Ciołkosz, który jest 
ciągle w rozterce.

Skończyła się również spowiedź 
tych, którzy wprowadzali w błąd 
emigrację i namawiali dwa lato te­
mu do pozostania w Wielkiej Bry­
tanii. Dwa, trzy artykuły umiesz­
czone w pismach załatwiły tę spra­
wę.

(Od londyńskiego korespondenta API)

Na podmokłych polach wawersklch oczyszcza sic rowy odwadniające- Ro­
bota ciężka, musi być jednak wykonana przed zimą, by wiosną, spływająca 
woda nie zalała nisko położonych pól, co odbiłoby sie ujemnie na robotach 

rolnych.

Służba dla Polski“
Reforma batalionów pracy

W celu dostarczania fachowych 
kadr pracowniczych różnym gałę­
ziom gospodarki, państwowej, Min. 
Obrony Narodowej przeprowadza 
obecnie reformę batalionów pracy, 
które w przyszłości, jako „Służba 
dla Polski“, będą funkcjonowały na 
terenie całego kraju.

Nadkontyngentowa młodzież w 
wieku poborowym będzie dokształ­
cana w rozmaitych zawodach przez

W tym roku
6Ö domów towarowych

Akcja 
domów 
szersze 
pracuje 
ju 30 domów towarowych.. W ostat­
nich tygodniach uruchomiono domy 
towarowe m. In. w Krośnie. Zielo­
nej Górze, Olsztynie, Mrągowie 1 
Chrzanowie. Jeszcze przed końcem 
bieżącego roku liczba czynnych pań 
stwowych domów towarowych doj­
dzie do 80. Plan na rok przyszły 
przewiduje oddanie do użytku dal­
szych 120 — 140 obiektów.

Rosną również obroty handlowe 
domów towarowych. W sierpniu b. 
r. wynosiły one 240 milionów zło­
tych, podczas gdy we wrześniu do­
sięgły 440 milionów zł.

Domy towarowe zatrudniają obec­
nie z górą 1.100 pracowników, z 
których ok. 60 proc, przeszło kursy 
szkoleniowe w Warszawie i Gliwi­
cach.

uruchomienia powszechnych 
towarowych zatacza coraz 
kręgi. W chwili obecnej 
już na terenie całego kra-

zainteresowane Ministerstwa. I tak: 
Min. Odbudowy będzie szkoliło 10 
tys. chłopców, Min. Przemysłu — 
30 tys., Min. Komunikacji — 15 tys. 
i t. d. ’

Kształcenie młodzieży rozpocznie 
się w marcu 1948 r., przy czym 
okres szkolenia zawodowego zalicza 
się jako pełny okres służby wojsko­
wej. Uczeń po odbyciu służby i rów 
noczesnym ukończeniu szkoły, uzys­
kuje stopień czeladnika i wysłużo­
ny stopień wojskowy.

Chłopcy otrzymywać będą w cza­
sie szkolenia mundury, żołd woj­
skowy i miesięczny urlop w ciągu 
roku.

. w 
od- 
Dla

WODZOWIE W ROZTERCE 
MORALNEJ

Jeszcze tydzień temu toczyła się 
dyskusja na łamach prasy emigra­
cyjni? j, czy należy współpracować z 
ludźmi Bandery, a więc ban­
dami, które znajdują się w obozach 
nieanieptóch, a mają na sumieniu 
morderstwa, rozboje, krew niewin­
ną, najgorsze tradycje Siczy.

Dyskusja ta wywiązała się 
związku z przybyciem do Anglii 
działów Waffen SS Galizien,
niepoznaki grupki te rozproszono. 
Duchy pokrewne wyczuwają się na­
wzajem. Z miejsca powstała kwe­
stia współpracy. Tak bowiem real­
nie wygląda program międzymorza: 
prowadzi do sojuszu z mordercami.

Zresztą nie jest dla nikogo tajem­
nicą czym została zabagniona emi­
gracja w ciągu ostatnich miesięcy. 
Jeszcze rok temu wydawało się, że 
emigracja odżegnywać się będzie od 
współpracy z Niemcami, że będzie 
ostrożna w posługiwaniu się kola- 
boracjonistami. Upłynęło jednak kil-

ka miesięcy a kolaboracjoniści wodzą 
już rej w życiu emigracyjnym.

PAWEŁ I GAWEŁ
Wyciągnął ich za uszy Grydzew- 

ski. Otworzył im gościnnie drzwi 
w „Wiadomościach". Zaczęło się od 
Stadnickiego a skończyło na — 
Goetlu.

Odtąd w różnych pismach emigra­
cyjnych występują nieustannie Pa­
weł i Gaweł kolaboracji. Stadnicki 
ma na swoje usprawiedliwienie — 
ustalony stan umysłu. Ma już wy- 

. robioną markę od lat. Głosił jesz­
cze podczas pierwszej wojny współ­
pracę z Niemcami. Wzywał do 
aresztowania wszystkich którzy się 
nie godzili z generał-gubernatorem 
Boeselerem.

Po pierwszej wojnie światowej 
znikł. Ze śmietnika historii wydo­
był go dopiero Mackiewicz, pozwa­
lając mu pisać w swojej gazecie. 
Nigdy jednak nie uchodził za poważ­
ną figurę, jakkolwiek suflował każ­
demu wpływowemu ministrowi. Płód 
ny grafoman zjawiał się zawsze w 
krytycznej chwili z memoriałem. 
Było mu wszystko jedno, czy zmia­
na konstytucji, czy zmiana pisowni, 
czy zmiana granic, czy też zmiana 
mundurów policji. Pisał na każdy 
temat i był konsekwentnym germa- 
nofilem.

Teraz jednak korzysta z gościn­
ności pisma rzekomo literackiego. 
Nie jest jego winą, że pisze beze­
ceństwa, że spowiada się dlaczego 
nie udała mu się misja Quislinga. 
Takie wyznania obowiązują zwy­
kle w sądzie na ławie oskarżonych. 
Umieszcza je jednak Grydzewski, 
chód w Polsce na własnych plecach

TAKIM GO PAMIĘTAM
Wspomnienie o ś. p. prof. J. Wasowskim

Z KRAJU

Ferdynanda Goetla. Po prostu rozej­
rzano się w towarzystwie, które 
podpisało uchwałę. Zrobiło się z lek­
ka przykro. Nawet w emigracyjnej 
prasie przypomniano mu przeszłość 
okupacyjną. Oczywiście uczynione 
to bardzo delikatnie, choćby dlate­
go, że przy kłótni mogłyby wyjść 
inne drastyczne szczegóły. Poza tym 
prawodawstwo angielskie utrudnia 
stawianie zarzutów nawet istotni© 
winnym.

Mimo to Goetel nie mk'ł odwagi 
zwrócić się do sądów koronnych . 1 
postanowił szukać opieki w sądzi« 
obywatelskim. Sąd prawdopodobni« 
będzie zamknięty dla publiczności 
Nie wszyscy świadkowie będą rnogli 
się zjawić. Towarzysze Goebbelsa, 
którzy darzyli Goetla swoją opieką, 
znajdują się być może w więzieniu 
albo rozmawiają w piekle z Hitle­
rem.

Sam skład obywatelski stanowi 
również zagadkę. Któż są ci obywa­
tele sądzący. O co można skarżyć, 
skoro szefowie i opiekunowie spro­
wadzili Goetla i Stadnickiego do 
Wielkiej Brytanii. Przecież nie zja­
wili się w Anglii na żądanie rządu 
brytyjskiego. Podrzuceni zostali 
przez Andersa.

A wyrok? Goetel uciekł przed wła 
ściwym sądem i wyrokiem. Emigra­
cja zdobędzie się w stosunku do 
niego najwyżej ns wymówki

*
Nie są to jednak sprawy najważ­

niejsze, którymi żyje emigracja. 
Prawdziwym tematem rozmów w 
kawiarniach i szynkach jest w dal­
szym ciągu wiza, względnie busi­
ness. A reszta — to zgniłe liście z 
suchych drzew — w czas beznadziej­
nej, emigracyjnej jesieni.

Regnls.

ti

odczuwał, gdy był redaktorem «Wia­
domości Literackich“ do czego pro­
wadzi współpraca z Niemcami i 
zwycięstwo ideologii Stadnickiego.

Drugim bohaterem jest autor fi­
lozofii o „totalniaku"
Goetel. Oczywiście i tego bohatera 
nie należy traktować zbyt serio, 
choć sprawki jego mieszczą się nie 
tyle w kodeksie honorowym ile ra­
czej w karnym. Byłby hulał bez­
karnie przez długi czas, gdyby nie 
nuda emigracji.

UCHWAŁA GRAFOMANÓW
I CO DALEJ

Zdarzyło się, że po słynnej uenwa- 
le emigracyjnych literatów o niepi- 
saniu w prasie krajowej, nie było 
żadnego echa. Prasa krajowa nie 
przejęła się rezolucją spreparowaną 
przez Pragera. Grafomani londyńscy 
w imaginacji swojej ułożyli sobie, 
że gdy wieść dotrze do Warszäwy, 
sztandary spuszczone zostaną do po­
łowy masztu, ogłosi się żałobę na­
rodową. Redaktorzy pism literackich 
■nosić będą krepę, a czytelnicy pła­
kać będą co najmniej dwa tygod­
nie.

Gdy jednak ukazały się później 
notatki w literackich pismach pol­
skich w Warszawie, emigracja chwy­
ciła się tego jak zbawienia. Można 
więc było dyskutować i podkreślić, 
że istotnie w Polsce odczuwa się 
brak pisarzy londyńskich. Podjął 
dyskusję —■ Bogusławski — literat, 
który w Polsce przed wojną nie od­
grywał żadnej roli. Należał do pi­
sarzy i poetów okazyjnych, piszą- 
cych w rocznicę konstytucji, śmier­
ci poety, w dniu złożenia zwłok na 
cmentarzu, imienin lub urodzin. 
„Kurier Poranny“ i „Warszawski" 
posiadał listę wierszokletów, u któ­
rych zamawiał podniosłe zwrotki na 
uroczystości.

Tymczasem podczas wznowionej 
dyskusji wyskoczyły niemiłe rzeczy. 
Kolejno zabrali głos niektórzy lite­
raci londyńscy by wyjaśnić, że nie 
podpisywali uchwały. Wystąpił prze­
ciwko uchwale nawet współpracow­
nik „Dziennika Polskiego" Karol 
Zbyszewski. Zastrzegł się również 
Wańkowicz.

KTO I KOGO SĄDZI?
W czasie dyskusji jakimś przypad­

kiem wypłynęło ponownie nazwisko

— Ferdynand

Inwalidzi mogą odzyskać

«

dokumentjj z ZSHR
Inwalidzi, których dokumenty In­

walidzkie znajdują się na terenie 
ZSRR, mogą ubiegać się o uzyska­
nie tych dowodów za pośrednic­
twem Głównego Urzędu Inwalidz­
kiego. Ubiegający się powinni zło 
żyć odpowiednio wypełniony kwe­
stionariusz i podanie. (Ig).

TiHrrinnnnr~mn iihiiiiibuiii hu m n n i jiu. i
cią Settembriniego z „Czarodziej­
skiej Góry“ Manna. W książce tej 
odnajduję słowa, które najlepiej 
może charakteryzują ś. p. prof. Wa­
sowskiego.

Przez całe swoje życie, mimo ros­
nącej fali barbarzyństwa naszych 
czasów, ponurej zmowy rodzimych 
i obcych faszyzmów, prof. Wasow­
ski nie- stracił wiary w człowieka. 
Ta wiara, rozpalona żywą wyobraź­
nią szlachetnego romantyzmu, poz­
woliła mu przetrwać „czasy pogar­
dy“ w nadziei innego, lepszego ju­
tra ludzkości. W ostatniej, przed 
samą niemal śmiercią wydanej książ 
ce, prof. Wasowski pisze:

„Tak, dużo się teraz dzieje rzeczy 
po raz pierwszy w dziejach ludzko”- 
ści. I dużo rzeczy, które przetrwały 
lat tysiące, teraz istnieć przestoje. 
W tym właśnie sens epoki, w tej 
dziejowej nowinie, w tej wielkiej 
inności, która odgradza świat od 
dnia wczorajszego i wyzwala go 
spod brzmienia wielowiekowych tra­
dycji".

Słowa jego trwają dla naś jak 
żywy drogowskaz przy kształtowa­
niu naszego poglądu na życie. Wie­
rzymy do dzisiaj w to, co wielokrot­
nie nam nakazywał: możemy WĄT­
PIĆ ale nigdy NIE ZWĄTPIĆ. 
Pierwsza postawa jest twórcza f ak­
tywna druga prowadzi do samobój­
czego pesymizmu i wytrąca z szere­
gu walczących o utrwalenie moral­
nego ładu w świecie, któremu zaw­
sze zagrażają wsteczne i rozkładowe 
siły ciemnoty i zbrodni.

i Jerzy GembicSd.

Śmierć prof. Józefa Wasowskiego 
to niepowetowana strata dla dzien­
nikarstwa polskiego. O jego wielo­
stronnych zasługach jako publicy­
sty i pisarza mogą powiedzieć ci 
wszyscy koledzy, którzy z nim pra­
cowali przez długie lata w dzienni­
kach i tygodnikach. Niech mi wolno 
więc będzie powiedzieć kilka słów 
o prof. Wasowskim jako wychowaw­
cy I nauczycielu, jakim go pamię­
tam od momentu pierwszego wy­
kładu samokształcenia w Wyższej 
Szkole Dziennikarskiej w r. 1931.

Na wykłady prof. Wasowskiego 
wybierano największą salę w gma­
chu Gimnazjum im. Reja, ponieważ 
„samokształcenia“ słuchali stu­
denci pierwszego jak i drugiego 
roku WSD, Na sali nie brakło rów­
nież i profesorów. Starsi koledzy 
ochotniczo obsiadali nisze okienne 
lub stali w pobliżu katedry. Odpo­
wiedź na pytanie dlaczego przez 
cały rok na wykładach prof. Wa­
sowskiego nie brakowało nikogo, 
dała już ta pierwsza prelekcja, pod­
kreślając rolę i znaczeniö samo­
kształcenia.

Prof. Wasowski od razu opanował 
salę. Mówił spokojnym głosem, nie 
podnosząc go nigdy sztucznie do 
efektów patetycznego krzyku. Prze­
ciwnie, tak modulował słowa, że 
ten pozorny, swobodny ton, przypo­
minający zwykłą przyjacielską po­
gawędkę, nabierał szczególnie suge­
stywnej wymowy: nakazywał po­
słuch i skupioną uwagę. Przede

(Obsługa własna)
700 MŁODZIEŻY WYKOPUJE 

ZIEMNIAKI
SŁUPSK. Akcja współpracy mło­

dzieży przy wykopywaniu ziemnia­
ków zatacza coraz szersze kręgi. W 
b. tygodniu w pracach, tych wzięło 
udział przeszło 700 młodzieży, chłop­
ców i dziewcząt ze słupskich szkół 
średnich. W przyszłym tygodniu do 
pracy stanie młodzież szkół po­
wszechnych. Młodzież jest zakwa­
terowana i zaprowiamtowana 
miejscu pracy.

SKÓRY SOLONE PŁYNĄ
DO GDYNI

GDYNIA. Do Gdyni rozpoczął 
masowy przywóz skór solonych. 
Pierwszy transport 316 ton przy­
był na statku szwedzkim „Klippa- ___
ren“. Dalsze transporty są w drodze, wszystkim jednak, każde ^wypowie”-

na

się

dziane zdanie nie miało nie kotur­
nowego, było proste i mądre.

— Panie i panowie!... — zaczął 
swój wykład — nie reprezentuję 
specjalnej wiedzy profesorskiej, je­
dyną akademią jaką ukończyłem, 
to była „Academie de Danses“ w 
Paryżu...

Ten pierwszy żart i pierwszy jego 
uśmiech zdobyły młodzież, zjednały 
mu trwałą sympatię. Były bowiem 
jednocześnie zapowiedzią, że ten 
znakomity mówca i głęboki erudy- 
ta odnalazł drogę do naszych umy­
słów i serc najtrafniej bo bezpo­
średnio; omijając rozlewiska nudy 
wykładowej, która pobudza tylko 
do ziewania. I właśnie dzięki temu 
szczęśliwemu darowi mądrej prosto­
ty stał się dla nas jedynym nieza­
pomnianym inspiratorem w zdoby­
waniu wiedzy.

Nikt tak jak on nie potrafił zbli­
żyć nas do książki, do, piękna ję­
zyka i piękna myśli pisarzy i filo­
zofów. Nie pamiętam już kto z 
współczesnych literatów nazwał go 
kiedyś „Tacyt ä rebours — a więc 
cytat“. Ten żart jednak posiadał w 
sobie ziarno prawdy, , które może 
najpełniej zrozumiałe jest przez nas— 
jego wychowanków. Te cytaty bo­
wiem wplecione w żywe, interesu­
jące wykłady zbliżały nas do pisa­
rzy starożytnych, Plutarcha czy Pla­
tona i współczesnych pisarzy jak 
Tomasz Mann i Anatol France. I 
kiedy, dzisiaj wywołuję w pamięci 
postać prof. Wasowskiego i widzę 
jego pogodnie uimieohniętą twarz, 
nasuwa mi się porównanie z posta-

go

jak

ODWET WARSZAWY (1) do czasu ów suchy chleb kartkowy i, dii Ludowej 1 PPR przysłoniły wszy-

»AKCJA« CAFE CLUB
Na podstawie relacji Jednego 

z dwóch żyjących uczestników 
„akcji“ — opracował ZDZISŁAW 
SAGANOWSKI.

Do, pokoiku na poddaszu jednego z 
bloków Warszawskiej Spółdzielni Mie­
szkaniowej przy pl. Wilsona dość czę­
sto zaglądali różni ludzie. Pokoik był 
mały. Przez okienko umieszczone w 
Skośnej ścianie izby niewiele sączyło 
się do wnętrza światła, co zresztą dla 
mieszkańców stryszku było okoliczno­
ścią wielce sprzyjającą.

Po co nip. jakiś nieproszony gość 
miałby od razu zauważyć, że wielka 
szafa, reprezentacyjny mebel pokoiku, 
zasłania sporą wnękę w śeianie a tak­
że, że przy kuchence, stojącej w jed­
nym z rogów izby urządził sobie go­
spodarz coś w rodzaju skrzyni z ce­
gieł. Lepiej, stanowczo lepiej, żeby 
togo nie dostrzegł.

Gospodarzem i u- 
żytkownikiem loka­
lu, zameldowanym 
najzupełniej prawi­
dłowo w administra 
cji bloku WSM był 
szklarz Roman Bo­
gucki, człowiek lat 
około czterdziesta. 
Co najbardziej chy-

Romnn B o » u c k 1 ba uderzało w jego 
(..Jurek") zamordo-twarZy suchej, ścią- 

T" iST’HeJ * zapadłymi 
policzkami — to 

chyba oczy: czarne, przenikliwe, ża­
rzące się jak dwa węgle. Oczy, w któ­
rych jakby tliła wieczna gorączka,

KL© anu&iola

dziać się szklarzowi1 Romanowi w tym 
trzecim ciężkim roku okupacji — był 
to październik 1942 — musiało mu się 
nawet (powodzić zupełnie źle. Wska­
zywało na to zarówno wielce prymi­
tywne urządzenie pokoiku, w którym 
poza stołem i dwoma stołkami nie­
wiele co więcej by się znalazło, jak i 
niezwykle skromny asortyment środ­
ków żywności, które gościły na- owym 
stole. Nawet zakalcowaty chleb — 
kartkowiec — należał tu do zupełnych 
rzadkości. Nie mówiąc już nawet o 
tłuszczu, mięsie czy białym pieczywie.

*
Nie samym jednak chlebem czło­

wiek żyje, a pełna miska dobrze o- 
maszczonych kartofli nie stanowi jesz­
cze o wszystkim. Takiego 'zdania był 
zarówno Roman, jak jego młodziutki, 
zamieszkały tu „na lewo" towarzysz 
„Felek“, czyli Jerzy Teodor Duracz, 
jeszcze przed' paru laty gimnazista, 
obecnie już „stary“ bojowiec.

Są jeszcze siprawy ważniejsze, zna­
cznie bardziej ciekawe i pasjonujące. 
Są obiekty, których posiadanie o wiele 
nieraz większą sprawia radość od np. 
pełnej szafy jedzenia. Więc przypuść­
my — pełen kufer chowanych na 
„czarną godzinę“1 granatów, zarówno 
wielkich od moździerzy, jak małych 
choć nie mniej skutecznie działają­
cych — obronnych. Plus niezły zapa­
sik amunicji: więc nabojów karabino­
wych i pistoletowych, plus jeszcze 
dwa rewolwery Vis i Parabellum.

Przecież taki arsenał broni nie­
zmiernie podnosi samopoczucie czło­
wieka. Posiadaj ac tak! >a« można

znacznie raźniej oczekiwać ewentual­
nej wizyty Niemców, gdyby im kiedy 
przyszła ochota odwiedzić pokoik na 
strychu.

Bardzo wątpliwe zresztą, czy gospo­
darze by do tego w ogóle dopuścili. 
Choć bowiem wnęka w ścianie przy­
słonięta została szafą, niewielkiej by 
zapewne ze strony Niemców wymaga­
ło przenikliwości stwierdzenie, że znaj 
dują się w niej małe drzwiczki, pro­
wadzące prosto na strych, gdzie właś­
nie ta cała amunicja została zmagazy­
nowana. Raczej przyjęliby gości gra­
natami i seriami z pistoletów, a po­
tem korzystając z zamieszania próbo­
wali ucieczki.

Byli zresztą na to w każdej porze 
dnia i nocy przygotowani i nawet dzi­
wili się, że jakoś tej wizyty wciąż nie 
ma. Zwłaszcza, że Felek, młody przy­
jaciel Romana, był już poszukiwany 
przez Gestapo i jako „spalony“ pozba­
wiony wszelkich dokumentów — tu 
właśnie ukrywał się przed Niemcami. 
Przed „spaleniem“ mieszkał z rodziną 
w tejże Warszawskiej. Spółdzielni Mie­
szkaniowej, tylko na innej klatce scho 
dowej, znany więc był lokatorom blo­
ków. Dopiero niedawno wrócił z. „po­
la“, gdzie brał udział w jednej z ak­
cji przeciw Niemcom.

*
Ten wieczór październikowy nie był 

ani lepszy, ani gorszy od dziesiątków 
i setek innych ponurych wieczorów 
okresu okupacji. O tyle może od po­
przednich cięższy, że Warszawa żyła 
pod bezpośrednim przygniatającym 
wrażeniem ostatniej zbrodni .niemie­
ckiej, która swą potwornością prze­
wyższała wszystkie poprzednie. Że po­
nure clenie szubienic pięćdziesięciu 
P0Wi®W»ny<* w <nlu 1® fraidziernika 
vMettsr Kratetak Mtafltatar Qsacx.

stkie inne troski i kłopoty powszednie 
go dnia okupacji. Groza ogarnęła 
Warszawę. Oczekiwano rzeczy jeszcze 
gorszych i jeszcze straszniejszych. Li­
czono się z dalszym wzmożeniem akcji 
terroru.

„Felek“ zatrudniony był jako nie­
wykwalifikowany robotnik, na prowa­
dzonej przez SPB budowie przy ul. 
Kopernika. Po prostu podawał mura­
rzom wapno i spełniał różne drobne 
■posługi. Ostatecznie trzeba było prze­
cież z czegoś żyć po powrocie z „pola“, 
a Bogucki miał z pewnością ważniej­
sze sprawy na głowie, niż staranie 
się o środki utrzymania dla nich obu. 
Żywicielem więc i zarobkującą „głową 
domu“ był w tym czasie właśnie Du­
ra ca.

Wracał zwykle do domu po piątej, 
przynosząc jak się dało swemu gospo­
darzowi i przyjacielowi zarazem krom 
kę chleba lub trochę zupy w menaż­
ce. Do codziennego rytuału należało, 
że Roman odmawiał przyjęcia dostar­
czonego mu posiłku.

— Zjedz sam — mówił — ja dziś 
już jadłem.

Potem szczegółowo opisywał, jakie 
to specjały wchodziły tego dnia w 
skład jego obiadu.

Nie trudno było się .Felkowi“ domy­
śleć,. że Roman najzwyczajniej zmy­
ślą że nie chce zjeść chleba po prostu 
dlatego, źe sądzi, iż on także jest 
głodny. Nie dawał się też Boguckie­
mu przekonać, twierdząc, że on zjadł 
obiad jeszcze lepszy. W wyniku dłuż­
szej na ten temat dyskusji kromka 
była przeważnie dzielona na dwie 
równe części, przy czym obaj towa­
rzysze pozostawali przy swoim zda­
niu, twierdząc, że tylko w drodze wy­
jątku, przez specjalną grzeczność de- 

-Sl’JbÜÄ Ma Po kawałku chleba.

Zagraniczni wykładowcy i zagraniczne aparaty
SvHatowa Organizacja Zdrowia
z pcmocg Police

Minister zdrowia dr. Michejda u- 
zgodnlł z dr. N. M. Goodmanem — 
kierownikiem światowej Organizacji 
Zdrowia przy ONZ. 1 dr. N. D. Begg 
— przedstawicielem tej organizacji na 
Polskę, ogólny program pomocy 
światowej Organizacji Zdrowia dla 
Polski.

Przewidywana pomoc będzie obej­
mowała 
dialną. 
Zdrowia 
tarnych
żliwlenia im odbycia uzupełniających 
studiów za granicą;

delegowanie do Polski zagranicz­
nych wykładowców i rzeczoznawców 
z różnych dziedzin służby zdrowia;

dostarczanie piśmiennictwa 1 pod­
ręczników medycznych dla bibliotel 
lekarskich 1 wyposażenie zakładóv 
naukowych w aparaty naukowe.

BZiEŃ WARSZAW!
W JESIENNYM SŁOŃCU.

w 1948 r.: akcję stypen. 
dla pracowników Służb; 
(lekarzy, inżynierów, sani 

i pielęgniarek), celem urno

Odżywki i zśoła
po niższej cenie

Naczelna Izba Aptekarska ustaliła 
nowy obniżony cennik ziół aptekar­
skich produkcji krajowej oraz od­
żywek jak np. ovomaltina, fosfaty- 
na i t. d. Nowy cennik obowiązy­
wać będzie już w tych dniach, (ig)

Roześmiany do świata i ludzi bobas 
nie okazuje najmniejszego zdziwienia, 
że to już lecą liście z drzew i że nie­
długo nadejdzie sroga zima. W miękko 
wyścielonym wózku nie odczuwa sie 

wcale chłodu.

Tego wieczoru nie mieli jednak na­
stroju do tego rodzaju żartobliwych 
rozmów. Po przyjściu do domu „Fe­
lek“ usiadł na swym zwykłym miej­
scu, na cegłach koło pieca. Lokował 
się tam bynajmniej nie dlatego, aby 
mu miało być ta specjalnie wygodnie, 
ale ze względu na okoliczność znaną 
tylko jemu i gospodarzowi, tę miano­
wicie, że pod cegłami ukryty był apa­
rat radiowy, który w ten sposób swą 
własną osobą dodatkowo maskował. 
Opodal na tapczanie usiadł gospodarz, 
na jednym ze stołków Andrzej Skry- 
pij, przyjaciel Romana i „Felka“, do­
wódca Gwardii Ludowej na Żoliborz,

Wszystkich trzech wiązało wiele 
wspólnego. Więc jedna organizacja 
podziemna jednaki nieokiełznany ter­
rorem hitlerowskim zapał do zbrojne­
go działania, lekceważenie niebezpie­
czeństwa. a także niezmiernie nikła 
troska o własne zdrowie, o własne 
bezpieczeństwo i własny żołądek. To 
były już dla nich sprawy zupełnie 
dziesięcioplanowe. Po prostu nic nie 
znaczące.

Nie kleiła się jakoś tego wieczoru 
rozmowa. Rwały się w połowie rozpo­
częte zdania, daremne okazywały się 
wysiłki przyjaciół skierowania wie­
czornej gawędy na tory błahych, zwy­
kłych tematów. Właściwie każdy z 
nich wiedział, o czym myśli jego to­
warzysz, choć żaden nie chciał się z 
tym zdradzić: myśleli o tamtych pięć­
dziesięciu powieszonych towarzy­
szach. Nurtowało tch pragnienie od­
wetu Odwetu, który wszyscy uważali 
za niezbędny < za konieczny. Nic oni 
;ednak mieli o tym decydować.

Koto godziny alódmej rozległo się 
nagle g-.ośne pukanie. Roman podniósł 
się zwolna z tapczana i spojrzał zna­
cząco na „Felka“. Ten wiedział już co 
to znaczy.« (d c. n).

I

Co za uciecha dla dziatwy szkolnej 
wyrwać sie po południu na podmiej­
skie zagony, aby zabawiać sie piecze­
niem smakowitych ziemniaków! Nic 
dziwnego, że po powrocie do domu 

nie chcą jeść kolacji.

— Mój królik bgdzle miał miękkie po­
słanie — wola mały Jasio, zbierając

Gale naręcza kasztanowych liści.
— A do jedzenia dam mu trochę ka- 
pusty.* — zwierza sie naszemu toto*



Ziemia na wsi dla rolników
Domy w mieście dla ludzi pracy
Wielka akcja uwłaszczeniowa

Wspólna konferencja
organizacji młodzieżowych

W niedzielę dn. 26 bm. odbędzie 
się w Olsztynie wspólna konferen* 
cja wojewódzkich aktywów trzech 
organizacji młodzieżowych: OM TUR, 
ZWM i ZMW „Wici".

Tematem obrad będzie ustalenie 
wy tycznych współpracy na terenie 
naszego województwa w związku z 
ostatnia uchwałą władz naczelnychPonadto dla świata pracy przewU > Osadnicy wojskowi i inni posła» ostatnia uchwałą w-adz n; 

zwane są dalsze ulgi w postaci po'dający identyczne uprawnienia ko-i tych organizacji, (mag) 
ącania od ceny kupna po 1. proc, rzystają z obniżki 50 proc, od ceny }

dalszym krokiem w zagospodarowaniu
Ziem Odzyskanych

Jak Już donosiliśmy. Komitet Ekonomiczny Rady Ministrów u» 
chwalił j podpisał rozporządzenia wykonawcze do dekretu o nadawa» 
ńju na własność mienia nierolniczogo na terenach Ziem Odzyskanycn.

W procesie zaludnienia, zagospodarowania i odbudowy tych ziem 
a w ich liczbie i naszego województwa, jest to dalekowzrocznym aktem 
mądrości politycznej, który powiążc węzłami własność) prywatnej o» 
siadła tu od niedawna ludność miejską z tą ziemią podobnie, jak lud» 
ność wsi już obecnie wchodzi na stałe w posiadanie nadanych jej gos 
podarstw rolnych. I

Będzie to, jak oświadczył na zjeź» 
dzie przemysłowym w Szczecinie 
wicepremier W. Gomułka, nowa 
wielka akcja uwłaszczeniowa Swia» 
ta pracy, która obejmie domy mie» 
szkalne na Ziemiach Odzyskanych.

Z tym musimy 
skończyć

Wychowanie młodzieży nastręcza 
obecnie niewątpliwie wiele trudnoś 
ci pedagogem, Powodem tego jest 
oczywista powojenna demoral.zacja 
lub tylko rozwydrzenie młodzieży, 
najczęściej niezawinione, będące 
smutnym spadkiem po koszmarnych 
latach wojny i okupacji.

Etanowi to całe zagadnienie, o któ 
rym wiele się pisze i mówi, stanowi 
poważną troskę władz szkolnych, 
instytucji oświatowych, organizacji 
młodzieżowych i całego wreszcie 5 
społeczeństwa.

Ale nie sama tylko młodzież przy 
czynią trudności wychowaniu mło­
dego pokolenia powojennego. Zda» 
rza się bowiem, że i pedagogowie 
nio stoją na wysokości zadania, że 
i oni obarczeni są tragicznymi skut» 
kami wojny.

Alo o tym zjawisku pisze się i mó 
wi bardzo niewiele, stanowczo za; 
mało, jeśli brać pod uwagę ciężar 
gatunkowy te»ro rodzaju ujemnych 
społecznie zjawisk.

Ostatnio właśnie szereg przykrych 
faktów z terenu naszego wojewódz» 
twa ujawnił jaskrawo to niebez» 
pieczno dla wychowania miedz efy 
zjawisko niewłaściwego (conjmn.ej.) 
i nieodpowiedzialnego pos.ępowania 
ze strony samych pedagogów.

Rozumiemy. Nauczyciel nie jest 
istotą specjalnie opancerzoną psy» 
chicznie. Jak każdy i ny człowiek 
ulega wpływom i warunkom ze» 
wnętrznym. A los nauczyciela, w 
czasie wojny był wyjąlkowo ciężki, 
nieraz wprost tragiczny.

Zrozumiałe jest przeto, że ten i 
ów spośród olbrzymiej armij nauczy 
cielstwa uległ tym wpływom i wa» 
runkom, stargawszy sobie nerwy, 
bądź w większym czy mniejszym 
stopniu poddając się demorallzac i.

Trudno kogoś potępić w czambuł, 
nie znając przyczyn, które zachwias 
ly równowagą psychiczną czy morał» 
ną pedagoga. Ale jednak...

Młodzież i jej wychowanie me 
może na tym cierpieć! Przed paru 
dniami pisaliśmy 0 karygodnym wy 
padku bicia dzieci przez nauczyciel» 
kę w Szomborku.

Obecnie zaś dowiadujemy się o 
podobnym fakcie, który wydarzył 
się świeżo w jednej ze szkól śred» 
nich w Olsztynie.

W szkolnictwie Polski Ludowej 
tego rodzą’u „metody" wyehowaw» 
cze muszą być nie tylko potęnione, 
ale i wykorzenione. Bicie w szkole 
musimy złożyć do lamusa widm 
przeszłości, o których młodzież po» 
winna się dowiadywać tylko ...z m» 
storii.
Wiemy, że podobne fakty zdarzają 
się wyjątkowo tylko i że podobne 
metody stosują b. nieliczne tylko 
jednostki spośród nauczycielstwa. 
Tymbardziej przeto mamy prawu 
domagać się od władz szkolnych i 
od samego nauczycielstwa większej 
czujności i zdecydowania.

Jednostki chore nerwowo należy 
leczyć, ale przed wyleczeniem nie 
wolno ich dopuszczać do młodzieży. 
Jednostki zaś zdemoralizowane na= 
leży wogóle wyeliminować z ofiar» 
nej, dobrze zasłużonej 0‘czyźnie ar» 
mii naszego nauczycielstwa. W1.M.

NACZELNA IDEA RZĄDU
Od powtórzenia tych słów rozpo» 

czął z nami rozmowę na ten temat 
naczelnik Woj. Wydz. Osiedleńczego 
ob. Okrajni, który z urzędu akcją 
uwłaszczeniową kierować będzie w 
terenie.

— Rząd polski — cytuje -dalej z 
tegoż przemówienia nasz rozmówca 
— kieruje się naczelną ideą umoz» 
liwienia wszystkim robotnikom, o» 
raz pracownikom państwowym i sa 
morządowym, jak również wszyst» 
kim w ogóle najemnie pracującym 
nabycie na własność ciemku, lub 
mieszkania na warunkach ulgowycn, 
uzależnionych od skali ich zaro®» _ 
ków i uposażeń.

Wstępujemy niejako w nowa erę, 
w której danym będzie ziścić się 
nieziszczalnym dotąd marzeniom iu 
dzi pracy, którzy z lokatorów, suo» 
lokatorów j kątników, koczującycn 
wiecznie z mieszkania do mieszka» 
nia, z barłogu do barłogu, staną się 
wreszcie posiadaczami wiasnycn 
ognisk domowych,
PROCEDURA UWŁASZCZANIA

— Pierwszym krokiem na tej dro 
dzę — wracamy do przerwanego 
chwilowo przez naszego rozmówcę 
toku myśli — będzie wytypowanie 
obiektów, podlegających wybaczeniu 
z tej akcji dla celów państw-owycn 
i samorządowych, z drugiej zaś stro 
ny ustalenie mienia, które zostanie 
przekazane osobom prywatnym 
trybie dekretu 
1946 r.

Do pierwszej 
nie wyłączone 
krętu (art. 2 i 3), oraz te obiekty, 
które uznane zostaną za potrzebne 
dla celów administracji wzgl. go» 
spodarki państwowej, lub samorza» 
d-wej, albo dla celów rozroueowy 
miast.

G'owr.a Komisja Klasyfikacyjne» 
Szacunkowa ustaliła następujące za 
sady szacunku. Za podstawę do o» 
bliczeń bierze się koszty 
nowego demu według cen 
Od tego szacunki^ odlicza 
cje normalne i zniszczenia

Sylwetki olsztyńskie

[ runków sprzedaży, bądź dzierżawy 
danego obiektu.

W tym stadium prac dojdzie jesz 
cze jedna skomplikowana czynność, 
mianowicie przyznanie ekwiwalentu 
poszczególnym repatriantom, któ= 
rzy pozostawili swe mienie w gra» 
nicach ZSRR. Chodzi tu przede 
wszystkim o dokładne zbadanie 
zaświadczeń odszkodowawczych lub 
zeznań świadków.
PIERWSZE UMOWY

! Ostatnią czynnością w tej akcji 
będzie zawieranie umów między po= 
szczególnymi upoważnionymi do te» 
go instytucjami kredytowymi a oso 
bami zakwalifikowanymi przez Ko» 
misje — na warunkach ustalony cli 
przez te ostatnie.

— Pierwsze umowy, zgodnie z in» 
tencjami Min. Ziem Odzyskanych 
zawarte zostaną w sposób 
ty już w drugiej połowie 
1948 r.

Ważną rolę odegra tu 
Odwoławcza, posiadająca 
giczne uprawnienia, co równoległa 
do niej Komisja Osadnictwa Rolne» 
go.

Przy sprzedaży domów i miesz» 
kań typowo jednorodzinnych do 
nabywców spośród świata pracy 

‘ stosowany będzie mnożnik 5, przy 
czym cena nabycia rozłożona zosta» 
nie na lat 5 i spłacana w ratach 
miesięcznych, nie przekraczających 
jednakże * 15 proc, miesięcznych za» 
robków pracownika.

w
z dn. 6 grudnia

grupy należa: mie» 
z mocy samego de»

oucowy 
z r. 1938. 
się zuzy» 
wojenne.

uroczys- 
stycznia

I J - _
dywane są dalsze ulgi w postaci po 
trącania od ceny kupna po 1 proc, 
za każdy miesiąc przepracowany na 
Ziemiach Odzyskanych do dnia 9 
maja 1947 r. włącznie z tym za» 
strzeżeniem, że zniżki z tego tytułu 
nio mogą przekraczać 15 proc, wy» 
sokości transakcji.

' W razie śmierci pracownika, jeśli 
jego spadkobiercami są dzieci lub 
osoby niezdolne do pracy, jak rów» 
nież W przypadku trwałej niezdol» 
ności nabywcy do pracy na skutek 
nieszczęśliwego - wypadku, przewidu 
je się całkowite umorzenie spłat.
INNI NABYWCY

— Większe domy czynszowe będą 
przekazywane na dogodnych warun 
kaoh spółdzielczości mieszkaniowej.

Nabywcy spoza świata pracy bę» 
dą mogli nabywać obiekty nie wy» 
łączone na cele publiczne przy za» 
stosowaniu mnożników 20 do 50 na 
warunkach kredytu dwuletniego.

Jeżeli budynek jest zniszczony lub 1

Zebranie komitetu
opieki nad grobami

W ubiegły czwartek odbyło się 
w lokalu PCK zebranie Woj. Komi» 
tetu opieki nad grobami bojowników 

przy licznym udziale 
przedstawicieli wojska, partii por> 
tycznych,, organizacji i instyt-ucjl 
olsztyńskich.

Omawiano sprawę obchodu Swię» 
ta Zmarłych.

Po dyskusji opracowano zasadni» 
cze wytyczne programu, które ma 
-rozpracować w dniach najbliższych 
ściślejsza, wyłoniona na zebraniu, 
komisja.

Bliższe szczegóły o pracach korni« 
i sji i o programie urcczystości poda» 
i my w dniach najbliższych, (z. a.)

kupna, z tym, że obniżka ta nie mo ; 
że przekraczać równowartości bu» 
dynku o powierzchni użytkowej 110 
m. kw.

I Ponadto dekret z dn. 6 grudnia 
i 1946 r. (Dz. U.R.P. Nr 71 poz. 389) 
przewiduje -dla nabywców szereg po _ 
ważnych ulg podatkowych. Nabyw i o wolność 
cy tego mienia korzystają również 
z ulg, przewidzianych w dekrecie z 
dn. 3 lipca 47 r. o popieraniu bu» 
downictwa (D.U.R.P. Nr 52 poz. 269 ;

i i 7°)-i Reasumując powyższe dane,' 
f nasz rozmówca wyraża pogląd, że 
nadawanie m:enia nierolniczego — 
na równi z uwłaszczeniem rolników 
— będzie nowym doniosłym wkła» 
dem w dzieło odbudowy i zagespoda _ . .
rowania województwa olsztyńskie», sji i o programie uroczystości poda» 
go. (1) I my w dniach najbliższych, (z. a.)

cr>’7nrh7na zostanie 1 Od 1 listopada rusza szkoła Nr 4
Komisja 

analo=

wówczas cena sprzedażna zostanie •

nTzoZs°tanie°w1 sposób i w terminie 800 dzieci wchłonie gmach 
przewidzianym w umowie sprze» 
dąży.
REPATRIANCI I WOJSKOWI

— Repatriantom, którzy już osie» 
dli na Ziemiach Odzyskanych, lub 
osiedlą się na nich do 31 grudnia 
tego roku, w cenę nabycia zaraoho» 
wana zostanie równowartość m:e»:
nia. buŁjpi«..."—-a" >---— “ . - . ,, ix,__Państwa, do wysokości ceny budyń» żytku, był bez

przy ul. Jagiellońskie]
Jak wiadomo, od kilku już mie­

sięcy przeprowadza się remont czę» 
ści budynku przy ul. Jagiellońskiej, 
przeznaczonego na szkołę powszech

_______  __ Obecnie są już na ukończeniu t. j 
pozostawionego“ poza* granicami zw. detale aby lokal oddany do u» '

brak umeblowania spowodow^ pę. 
żytkowej 220 m kw. wne opozn.eme terminu o.waicia

! szkoły, które miało nastąpić w po» 
łowię października. Sprzęt szkolny 
d’a 4=ch klas zostanie przeniesiony 
do nowego gmachu ze szkoły nr 1 i 
3. a dla pozostałych klas obstało» 
wano nowy w jednej z firm ol»

zarzutu. Również

wne opóźnienie terminu otwarcia

Niema kobiet brzydkich
są tylko zaniedbane
Olsztynianki cierpią na wągry
Odwiedzamy gabinet kosmetyczny

Gabinet kosmetyczny jest nierozerwalnie związany z pojęciem 
biety nowoczesnej. W Olsztynie mamy trzy tego rodzaju instytucje.
— Tylko trzy — mówią panie. łam się, że nie ma kobiet brzydkich, 
—- Aż trzv — wzdychają panowie, są tylko zaniedbane. _
Zaglądamy do jednego z nich. 1 
Czyściutki pokój lśni bielą przed­

miotów. Małe stoliczki ze szkalny» 
mi blatami najeżone są bateriami 
słoików mniejszych i większych, pu» 
dełek i pudełeczek, butelek i butę» 
leczek.

Co się w nich kryje — nie staram 
się nawet dociec. Uwagę moją przy 
kuwa stojąca w kącie lampa. Z 
kształtu jej wnioskuję, iż ma :nne 
przeznaczenie, niż oświetlenie lo» 
kału.

To „Vitalux“ — światło życia, któ

ko»

Nr 1,

Nowa szkoła będzie liczyła ok. 
800 dzieci, które przejdą tu z prze» 
ciążonyoh trzech szkół powszech» 
nych. Podstawą przydziału do no» 
wej szkoły będzie miejsce zamiesz» 
kania, czyli że uczniami szkoły Nr 
4 będą dzieci, mieszkające w rejo­
nie ul. Jagiellońskiej. Ponieważ wy 
kończono tylko 9 sal, łącznie z po» 
mieszczeniem kancelarii, a szkoła 
będzie, jak wiadomo, 7»mio klaso» 
wa, więc przy 800 dzieciach nauka 
musi się odbywać na dwie zmiany.

Kierownikiem szkoły Nr 4 będzie 
ob. Wiktor Kossut, dotychczasowy

Do ustalcnego tą drogą szacunku reg0 promienie pobudzają tkanki , 
będą stosowane różne mnożniki za» skóry do nowego życia, nadając twa j 
leżnie od miejscowości, w jakiej 1 rzy świeży, wypoczęty wygląd. j 
obiekt się .znajduje, I od dzielnicy — Nasz sab net — informuje mnie |

I Panie olsztyńskie przeważnie u» 
skarżają się na wągry, które naj= 
częściej powstają po użyciu nieod» 
powiednich kremów. Są też klientki, 
zresztą dość nieliczne, które przycho , 
dzą na masaże odchudzające...

I Masaże stanowią odrębny dział. 
Stosowane są najczęściej przy zła» , 
maniach i pęknięciach kości. Mięś» i 
niom zmartwiałym w długim bezru 
chu dodać trzeba elastyczności, po» 
budzić do właściwego funkcjonowa 
nia.

Najmłodszym pacjentem gabinetu 
bo zaledwie 7»letnim. jest Krzyś Z.,

— Nasz gab net — informuje mnie 
właścicielka p. S.M., wykonuje wszy 
stkie zabiegi wchodzące w zakres 
racjonalnej kosmetyki, poczynając 
od regu’acji brwi i rzęs, poprzez 
maseczki, maquillage’e az do skom 
p’iVwanego zabiegu „darsonwalj» 
zacji". Skomplikowanego, bo wyma 
ga użyć'a specjalnego aparatu. Jest 
to osuszanie skóry i włosów _ .
tzw. łojotoku — nadmiernym otłu> 
szczeniu.

— Podczas swej długoletniej

miasta, w której jest położony.
Drugim etapem będzie p-»;yjmo» 

wanie wniosków od reflektantów 
na nabycie mienia, przy czym dla 
uniknięcia zbyt pochopnego składa» 
nia wniosków przewidywane jest w 
pewnych wypadkach składanie wa= 
dium. ;

Największym i bodaj najbardziej 
odpowiedzialnym zadaniem, które 
obarczy powiatowe i miejscowe Ko» 
misje Osadnictwa Nierolniczego, bę ! 
dzie wytypowanie nabywców i wa»1 tyki — mówi p. S.M. — przekona»

przy

prak

Młodzież zaopiekuje się
grobami bohaterów

Jak się dowiadujemy, Wojewódz» 
ki Komitet Opieki nad grobami Bo= 
jowników o Wolność w najbliższych 
dniach ma się zwrócić do władz 
szkolnych z apel cyn, by w związku 
z Dn em Zadusznym, który ma być 
uroczyście obchodzony na terenie 
miasta i województwa — młodzież 
szkolna dopomogła w uświetnieniu 
obchodu przez umajenie mogił ziele 
nią i zapalenie świateł.

Młodzież zrzeszona w organiza» 
cjach młodzieżowoh na ostatnim ze» 
braniu Komitetu przez usta swych 
przedstawicieli zgłosiła całkowity 
akces.

Konduktor pierwszego tramwaju 
dziś starszy kontroler 
jest zapalonym 
sportowcem

Wszyscy niewątpliwie znamy wy»
soką, wyróżniającą się w tłumie 
pasażerów swoją czerwoną czapką, i 
postać starszego kontrolera

uczeń szkoły powszechnej 
który uległ z'amaniu nogi. . _

Podczas masażu zachowuje się, kierownik szkoły Nr 3. (ni) 
jak przystało na mężczyznę ] znosi; 
wszelkie „katusze" ze stoickim spo» 
kojem.

Są też pacjenci spoza Olsztyna, 
jak np. jeden z Ostródy, który przy 
jeżdżą na masaż nogi. Zabłąkana, zawsze tracai 
kula na jeziorze ostrodzkim -uszko» , 
dziła mu mięśnie prawego uda, przy I 
kuwając chorego na długie miesiące 
do łóżka.

Gabinet wykonuje masaże leczni 
cze dla osób ubezpieczonych lub 
członków ich rodzin, nosladającycn 
skierowanie od właściwego lekarza 
Ubezpiecz alni.

Zbliża się godzina przyjęć. W po» 
czekalni gromadzą sie pacjenci. Ko» 
biety i... mężczyźni. Wkrótce zabły» 
śnie „Vitalux", a słoiki i pudełka 
otworzą swe wnętrza dla poratewa» 
nia urody, a’ho zdrowia licznycn 
klientów, (abo)

Skomplikowany system wpłat

Sądzimy, że i .młodzież szkolna,' 
zawsze czujna na sprawy społeczne, 
nie pozostanie w tyle i w miarę 
swoich możliwości przyjmie udział 
w tej pięknej, szeroko zakrojonej; 
akcji, (a)

za wodę i gaz i
i S

dałby się łatwo 
uprościć

1
I Stale, a zwłaszcza w okresach 
silenia płatności rachunków za ’ 
dę i gaz, długie ogonki płatników 
stoją przed kasami olsztyńskiego za 
rządu przedsiębiorstw miejskich 
przy ul. Knosały.

Kolejki interesantów urastają 
niepomiernie — naszym zdaniem — 
dlatego, że system załatwiania wpła 
ty jest zbytnio i niepotrzebnie skom 
plikowany, gdyż nakaz płatniczy 
przeohodzi przez szereg czynności, 
zdawałoby się łatwych do uniknię» 
cia.

Czy nie byłoby prośc!ej (tak, jak 
np. to się dzieje przy opłacaniu na»

Wypadki i przestępstwa

Dodatkowy „numer“ w cyrku 
zaprowadził p. Burka 
do aresztu

Na arenie cyrku „Francesco" po» 
za zwykłymi występami cyrkowców 
ostatnio zaprezentował swój „nu­
mer" samorodny aktor p. Bronisław 
Burek, niemający właściwie stałego 
miejsca zamieszkania.

Do Olsztyna przybył w ostatnim 
dniu kwietnia .ubiegłego roku, roz» 
poczynając swą pracę, jako pierw» 
szy konduktor pierwszego olsztyń» na odbudowę Warszawy 
skiego tramwaju.

Z czasem, za swą sumienną pra»

Kolejarze

Wszyscy pracownicy kolejowi Dy» 
postać starszego kontrolera Miej» | cę p. Jakubaszek awansuje na kon» lekcji olsztyńskiej opodatkowali się 
skich Zakładów Komunikacyjnych., trolera i w końcu na starszego kon»;113, rzecz odbudowy Warszawy w wy 

t . i _ cu._4!_ 1 MZK -cnJrnsri 1 nrnr. nn 7arf»hkow mieśJak się dowiadu.emy, p. Stefan; 
Jakubaszek na Ziemie Odzyskane 
przybył już w czerwcu 1945 r. 
wprost z obozu jeńców wojennych 
w Niemczech.

W stalagu II A, wzięty do niewoli 
po klęsce pod Chojnicami, I Armii 
gen. Bortnowakiego, która walczy» 
ła na Pomorzu,, p. Jakubaszek prze» 
bywał przez długie lau

sokości 1 proc, od zarobków mie» 
, siecznych. Przy czym okres -opodat» 

Musimy również zdradzić pewną kowania nie został określony, czyli
tajemnicę. Oto poza swym zawo» wpłaty będą czynione aż do edwo» 
dem, który zresztą bardzo lubi, p. łanja.
Jakubaszek jest zapalonym sportow ; 
cem, uczęszczającym na wszystkie 
imprezy sportowe. Bierze nawet 
czynny udział w Mazurskim OZPN,; 
jako członek mrządu. f«) I

Nieobecni
--   . ----- - - u
Stare to przysłowie, ale nigdy nie 

starzejące się. Szczególnie zaś w 
handlu i w wytwórczości. Kto jest 
nieobecny, to znaczy o kim się nie 
wie i o kim się nie mówi — pozosta? 
je poza nawiasem ruchu handlowe» 
go, poza głównym nurtem wymia» 
ny towarowej.

Jeśli więo nie chcesz „być nieo» 
be cnym" — sp’esz zamówić klatkę 
reklamową w „Przewodniku branżo 
wym po Olsztynie", który ukaże się 
w najbliższym czasie w „Äyciu O1» 
sztyńskim", stając się głównym in- 

I formatorem społeczeństwa przy wy» 
: borze źródeł zakupu, sprzedaży i 
; usług.

Zamówienia na pozostałe jeszcze 
i w ograniczonej ilości klatki rekla» 
mowę /cena pojedyńczej klatki wy» 

1 nosi 1.050 zł za trzykrotne ogłoszę» 
i nie) przyjmują upoważnieni akwizy 
torzv lub Administracja „Życia O1» 
sztyńsk«ego", Dział Ogłoszeń, ul. 22 

na Lipca 16. I piętro, telefon 26»49.
, Zamówienia przedsiębiorstw pań» 
stwowych przyjmuje również ob

! leżności za energię elektryczną) r.r
! odcinku nakazu płatniczego stawiać
poprostu stempel (zapłacono)?

Odciążyłoby to znacznie pracow» sztyński oddział PAP. Biuro Ogło-» 
ników kasy i zaoszczędziłoby czas szeń i Reklam, ul. Stalina 32, tele*

na licznym płatnikom, (jw) 
wo»

fon 23=10.

Dzień Olsztyna

Po

i Jak się okazuje, natchnienie do 
■ swoich występów p. Burek czerpał 
z szeregu koiejnych ćwiartek popu» 
larnej „perełki".

Jakkolwiek występy p. Burka na 
tle popisów zawodowych klownów 
cyrkowych wypadły bardzo słabo, 

i jednakże autentycznie niepewny 
chód domorosłego aktora, jak rów» 
nież niepodrabiany, bezmyślny wv= 
raz jego fizjonomi wywołały bu­
rzę śmiechu wśród publiczności.

Kiedy jednak pijak, nadużywając 
cierpliwości cyrkowców i widzów, 
usiłował z uporem nadal kpntynu» 
ować swoje popisy — w sprawę 
wjnieszał się pełniący w tym dniu 
służbę w cyrku milicjant.

Przeciwko odprowadzającemu go 
do komisariatu milicjantowi p. Bu» 
rek zastosował zdecydowany opór, 
broniąc się z niezwykłą zaciekłoś» 
cią.

Dopiero z pomocą funkcjonariu» 
szą Straży Porządkowej mil icj anto»

Pierwsza wpłata została dokona»
na w dniu 1 września i wyniosfa

i około 500 tys. zł. Tą kwotą bęaą .
i zasilać nasi kolejarze fundusz odbu wi udało się odprowadzić pijaka do
1 dowv Wayszawv en 1 artMtetu. (zł

WIESŁAWA 
ĆWIKLIŃSKA 
ŚPIEWA

Na jutrzejszym
ranku Muzycznym w
Teatrze im. Jaracza o 
godz. 12 wystąpi 
popularna, młodziut» 
ka śpiewaczka Wie» 
sława Ćwiklińska oraz 
Olsztyńska Mała Or­
kiestra Symfoniczna 
pod dyrekcja prof. M. 
Dąbrowskiego. W pro 
gramie częściowo V» 
twory klasyczne. cz?ś= 
ciowo zaś muzyka roz 
rywkowa.

Pozostałe bilety są 
do nabycia w kasie te 
atru (od 20 zł) w godz. 
12=13 i 15=19, a jutro 
od godz. 10.
NIE MA JESZCZE 
WYKŁADÓW

Jak się dowt'aduje» 
my, termin rozpoczę» 
cia wykładów na Stu» 
diujn Prawno » Adnv» 
nietracyjnym przełożo 
ny został na czas bli» 
żej nieokreślony.

Przyczyną odłożenia 
wykładów jest nies­

kończony montaż cen­
tralnego ogrzewania w 
gmachu SPA. (z)
DRUGI KURS 
SIÓSTR POGOTOWIA

Dziś o godz. 19.30 w 
Szpitalu Mariackim na

stąpi otwarcie II=go 
kursu sióstr Pogo'.o» 
wia Sanitarnego PCK-

Kurs obejmie ok. 59 
uczestniczek w wie.iu 
od 25=30 lat z teremi 
całego woje wódz'wa i 
poirwa pół roku, w 
ty.n 3 miesiące teorii 
i 3 miesiące zajęć prak 
tycznych.

Kierownikiem kursu 
będzie dr Dumouhn, a 
wykładowcami lęka» 
rze olsztyńscy, (iu)
NA JARMARKU

W dni targowe prze 
jazd trolleybusem uli 
cą Kościuszki obok na 
li targowej jest unie» 
jnożliwiony wskutek 
zatarasowania jezdni 
furmankami wejski» 
mi. W jarmarczym tło 
ku łatwo jest o wy pa 
dek, gdyż trolleyous si 
ła toruje sobie drogę.

Należy wzmociić po 
sterunki i patrole MO, 
które doraźnymi man» 
datami potrafią zapro 
wadzić porządek
OSTROŻNIE, BO...

...kamienica aaroż» 
na przy ul. Limmow» 
skiego — Waryńskiego 
grozi zawaleniem nad­
wątlonych i popęka» 
nych murów.

Raczej należy ubiec

runięcie, niż czekać nu 
słoty i wiatry jesifcQ» 
ne, które mogą wyr?» 
czyć w pracy ZM.

(ibo)
IDĘ ULICA 
SAMULOWSKIEGO

Prawa (od ul War» 
mińskiej) strona 
Samulowskiego 
2?śmiecona, lecz uar» 
gzc łatwa do uporząd» 
kowania.

Zwłaszcza naprzeciw 
ko składnicy okręgo» 
wej PCK. (jwj

ul.
jest

TABLICA
Dom Nr 5 przy ul. 

Partyzantów (obok spól 
dzielni ..Skarbowiec") 

„zdobi" tablica z reszt 
kami afiszów i napi” 
sów.

Rola tablicy w tym 
miejscu jest ni zrozu» 
miała, (jw)

NIEDBALSTWO
Obok nieczynnego 

wejścia do Ratusza od 
strony ul. 1 Maja już 
od dłuższego czasu wi 
dnieje -godło państwo­
we.

Sądzimy, że przy nie 
używanym wejśc.u ta 
biica z godłem pań» 
stwowym jest co naj> 
mniej zbędną, (z)

Huty polskie czekają na złom
T*



Nieustanny potok ludzki
zasila nasze województwo

a
ludnością 

rolną
 aL ’

tak bardzo nam potrzebną
Niezależnie od ruchu przesiedleńczego zorganizowanego, który ob* 

jawia się w formie mniej lub bardziej regularnie przybywających do 
woj. olsztyńskiego transportów z osadnikami, odbywa się stale i samo* 
rzutnie przenikanie na nasz teren osadników rolnych, którzy przyjeż* 
dżają tu większymi grupami, lub w pojedynkę.
Przybywający grupami osiadają . na gospodarstwach indywidualnych, 

gromadnie na upatrzonych przez I 
siebie zawczasu majątkach państwo 
wych, przybywający w pojedynkę—

SPORT * SPORT* SPORT

W ten sposób odbywają się jed* 
nocześnio dwa znamienne procesy, 
które do gruntu zmieniają struktu*

Nowe możliwości produkcyjne
stoczni Nr 16

(Od naszego korespondenta)
W tych dniach odbyło się przejęci0 

stoczni Nr 16. należącej dotąd do 
Min. Żeglugi przez Centralne Zjed* 
noczenie Przemysłu Metalowego, 
podległe Min. Przemysłu i Handlu., 

Dotychczas praca stoczni ograni* j 
czała sie do remontu taboru kolej o* I 
wego. Obecnie CZPM przystąpi do 
inwestycji, umożliwiających produk* 
cję turbin maszynowych, kół zęba* 
tych, konstrukcji stalowych, ciężkich 
maszyn okrętowych, dźwigów porto* 
wych, oraz obróbkę metali. Rozbu* 
dowie ulegnie również stalownias 
i odlewnia.

Zakład stoi w obliczu poważnych 
możliwości produkcyjnych z uwag; 
na to, że wszystkie podobne wy* 
twórnie na Śląsku posiadają zamó* 
wienia sięgające roku 1951. (mx.)
ELBLĄG 
NA ODBUDOWĘ STOLICY

W trzecim kwartale roku bieżące* 
go Elbląg wpłacił na konto PKO 
funduszu odbudowy stolicy sumę 
zł 711.822. W sumie tej mieSc] się 
ponad 105 tys. od świata pracy, 
102 tys. z kwest ulicznych. Reszta 
wpłaty przypada na płatników po* 
datku obrotowego. (mx.)
DZIELNICA AKADEMICKA

Obok objętych przez Instytut Roi* 
rjjczy bloków uczelni przy ul. Dłu* 
giej zostanie stworzona dzielnica 
akademicka. 7 budynków blokowycn 
przy ul. Sadowej przylegających ao 
siedziby Instytutu bedzie _wyk.or.zy* 
stanę na domy akademickie. 6 blo* 
ków. w tym 2 przy ul. Kochanów* 
skiego ; 4 przy ul. Słowackiego prze* 
znaczono na domy profesorów, wy* 
kładowców Instytutu, oraz zatrud* 
nionego w uczelni personelu. (mx.)
POD ZNAKIEM 
POTRZEB TURYSTYCZNYCH

Licząc się z poważnym rozwojem 
ruchu turystyczno * krajoznawczego 
na terenie elbląskim czynione są 
przygotowania do uruchomienia do* 
statecznej ilości pomieszczeń dla wy* 
cieczkowiczów.

j W mieście oprócz hotelu tury* 
; stycznego „Orbisu" remontuje się 
i dom turystyczny przy ul. Krótkiej. 
Dla celów turystycznych udostępni 
Zarząd Miejski 6 własnych budyń* 
ków w Krynicy Morskiej. W końco* 
wym stanie, jest również remont 

’’ i „Bażantarni" schroniska pedmiej*
i skiego.

Według dotychczasowych zgłoszeń 
i przewidywań w r. 1948 zwiedzi 
Elbląg i nadmorski teren powiatu 
180 wycieczek. (mx.)

Z PRZESZŁOŚCI
^Stefan Batory przywilejem z roku 

1576 dał miastu prawa zwierzchni* 
cze _ nad wszystkimi kościołami w 
mieście i powiecie. Odtąd regulato* 
rem wszelkich wewnętrznych i ze* 
wnętrznych spraw kościelnych była 
rada miejska. Kościół katolicki Sw. 
Mikołaja był w bezpośredniej zależ* 
ności od biskupstwa warmińskiego.

(mx.)

rę naszej wsi. Rozładowuje się prze 
ludnione obszary Polski centralnej 
i zaludnia się pustkowia naszego 
kraju.

Osadnictwo grupowe — to stały, 
niesłabnący potok ludzi, który przy 
sparza naszemu województwu co 
miesiąc około tysiąca rodzin.

Według danych Wydz. Osied’eń* 
czego U.W. we wrześniu w ramach 

I osadnictwa grupowego osiadło na 
1 naszym terenie 846 rodzin, liczą* 
cych razem 3.372 osób. Objęły one 
70 majątków ziemskich o ogólnej 
powierzchni 14.921 ha, w tym — 
12 500 ha użytków rolnych.

Ilość żywego inwentarza, który 
sprowadziły z sobą te rodz ny wy* 
nosi 570 koni, 1098 krów, 1262 szt. 
trzody chlewnej, oraz 621 kóz i o* 
wiec.

Równolegle z osadnictwem grupo* 
wym odbywa się ną mniejszą ska* 
lę, ale bez przerwy dopływ poszcze- 
prVbvch rodzin, którn osiadają na 
nielicznych już gospodarstwach in* 
dywidualnych do 100 ha.

Ci ostatni są stosunkowo najle* 
piej zaopatrzeni w sprzęt dcmo.wy, 
zapasy żywności oraz inwentarz ży 
wv i martwy.

W bieżącyjm miesiącu samorzutny 
ruch przesied^ńczy odbywa się da* 
lej w dotychczasowych rozmiarach, 
nic n:e tracąc na si’e. Nowi osadni* 
cy rekrutują się głównie z woje* 
wództw warszawskiego, lubelskie* 
go i rzeszowskiego .

j Według ostatnich danych zamiesz 
kuje obecnie na naszym teren:e na 
obszarach wiejskich (w cyfrach o* 
k^p^ch) — 76 000 repatriantów. 
175 000 przesiedleńców j 84.000 
pvtnf>h-tr.r>A-,v zv/ervfi^"wąnvch i o* 
kdn 25.000 r iezwervfikovranych.

Ilość rodzin osadniczych, osiad* 
łych na wsi, wynosi około 63.000. w 
tym ok. 14 000 pochodzi z woje­
wództw rzeszowskiego i lubelskie* 
go. (1)

przed jutrzejszym meczem
Jak już podawaliśmy, jutro, w niedzielę, miłośników sportu piłkar- źłätemySTraeciw^Lca,ylmb^Jaą0ŚC, W° 

skiego czeka niezwykła atrakcja, jaką będzie mecz piłki nożnej między . ~
reprezentacjami fryzjerów i aktoró w.
Spotkanie to wywołało zrozumia* T ____ , .___ r___  __ ___________ _

łe zainteresowanie wśród publicz* rozmawiają o jutrzejszym meczu. Są lepszy przekonamy się jutro na" Sta* 
ności olsztyńskiej, usiłującej z góry pełni nadziei. ................
odgadnąć wynik meczu, który nie* , 

nia, gdyż obie drużyny są „wielkoś* MSS „Olsztyn“ ląduje w B-klasie- 
cłami nieznanymi na boisku. | n r & * ,

Pewne światło na wynik jutrzej* Mpßjr TjZK-NahÓi clPCVflllip 
szego spotkania rzuca pogawędka z UCV V UUJV
prawym pomocnikiem jedenastki O J lłlit\jsCU 
fryzjerów, Czesławefn Miksą, zna* | J
nym piłkarzem, przepraszamy, fry* ; W niedzielę, dn. 28 bm., w ra* 
zjerem na terenie zakładu balwier* mach rozgrywek piłkarskich dodat* 

i kowej puli o wejście do klasy A w
Ostródzie ZZK spotka się z WKS 
„Nabój“.

Jest to ostatnie i decydujące spot 
kanie, gdyż po swych ostatnich prze 
granych MSS „Olsztyn“ już nie 
wchodzi w rachubę.

Obecnie po wygranej z milięjan* 
tami (4:1) i po unieważnieniu prze* 
granego w wysokim stopniu meczu 
z kolejarzami (1:4), WKS „Nabój“ 
zasnuje pierwsze miejsce w tabeli, 
górując nad swym niedzielnym 
przeciwnikiem przewagą jednego 
punktu.

Wojskowi 
wejście do 
że drużyna „ _____
osłabionym sk’adzie. Z różnych po* 
wodów udziału nie wezmą: Woź*

Zaczynam w t0 wierzyć. Co praw, 
da, piłka jest okrągła, a przeciwnik 

i ma wprawę w goleniu“.
Wszyscy młodzi, weseli z zapałem A więc na dwoje babka... Kto jest

dłonie, (z)

Tarasiuk

Z wędrówek, po WarmSi I Mazurach

ZNP obraduje
w Szczytnie

(Od własnego korespondenta)
Ostatnio w Szczytnie odbył się po 

Wiatowy zjazd ZNP. Głównym ce= 
lem zjazdu był wybór nowego Za* 
rządu Pow. Wśród 150 uczestników 
zjazdu brali również udział: przed* 
stawiciele Zarządu Gł. ZNP z War* 
szawy, prezes Okfręgu ZNP z Olsz* 
tyna i przewodniczący OKZZ z Ol* 
sztama oraz przedstawiciele miej* 
scowych władz lokalnych, partii po­
litycznych i organizacji społecz* 
nych. ___ ____ _____  ~ ____~ w......

Sześć'ogodzinne obrady zostały i szkodnictwem gospodarczym uka* 
uwieńczone powzięciem " ’ ’ ' “ ’ .....................................
uchwal na przyszłość, (wk.)

W OmTTME
TEATR IM. JARACZA
Dziś: „Fantazy“ o godz. 19.30. 
Jutro: „Przyjaciel przyjdzie wieczo* 
rem“. |
SALA WKOS (Pieniężnego 22) 
„Mundur swatom“ o godz. 20.
KINU „PULON1Ä“

„Złote wrota" o godz.
KINO „MAZUR" •

„Złota maska“ pocz.
17 i 19.
MUZEUM NA ZAMKU

W niedzielą, wtorek
Od godz. 10 — J.3.
APTEKA DYŻURNA
Staromiejska. St. Miasto 3
STRAŻ POLARNA
Teletiw 22*22 czynny całą «Som

KINO „BAŁTYK“
„Miłość na lekarstwo'

APTEKA DYŻURNA
Mariańska, Królewlsieka

skiego przy ul. Pieniężnego.
— Nasze szanse na wygraną są 

bardzo nikłe, gdyż drużyną przeciw 
niką rekrutuje się w całości z ludzi 
młodych i mocnych w nogach, któ* 
rzy biją nas szybkością i wytrzyma* 
łością. Na czwartkowym general* 
nym treningu aktorzy wygrali z na* 
mi 4:0.

, — Jak z tego wynika — stwierdza
my fachowo — fryzjerzy nie mogą 
liczyć na wygraną i jedynie wal*

i czyć będą o honorową porażkę.
! — Nie, tak źle nie jest — prostu*
je prawy pcjnocnik fryzjerów — 
czwartkowa porażka jeszcze nic nie 
mówi. My nie jesteśmy przyzwycza* 
jeni do generalnych prób.

Z kolei udajemy się za kulisy te* 
atru, gdzie udaje się nam uchwycić 
czterech reprezentacyjnych piłakrzy 
KS „Aktor“.

Jak się okazuje, przed chwilą do* 
piero wrócili z treningu, odbytego 
tym razem bez przeciwnika.

niak, Godlfewsld, Biernat,
i Roszkowski.

Podajemy obecny stan 
WKS „Nabój“ 4 pkt. 13:5 
2) ZZK 3 pkt. 9:12 stos br.; 3) MSS 
3 pkt. 9:14 stos br.

Jak wynika z tabeli, drużyna MSS 
„Olsztyn“, która rozegrała już wszy 
stkie spotkania, bezapelacyjnie spa- 
da do B klasy, (z.)

tabeli: 1; 
stos br.;

Z notatnika

mają pewne szanse na 
A=klasy, tym bardziej, 
ZZK wystąpi w bardzo

TRZY DZIWOLĄGI
które należałoby zlikwidować

w pięknym, zaludniającym sie Szczytnie'
Znamienny wyraz Szczytnu nadają jego ulice. Mioże ni© tyle ul|ce, 

He ich nazwy, umieszczone na niebieskich tabliczkach. Użyta do nich 
farba musiała być bardzo kiepska, bo niemal na 
się można z niemożnością cdezyiauia ich treści.
Tabliczki zamazują się coraz bar 

dziej, nazwa niknie powoi;, lecz sy* 
stematycznie, a spoci niej wyzierać 
zaczyna inna nazwa.

W rezultacie orientacja w mieś* 
cie staje się dla przybysza z dałem 
każdym „coraz trudniejsza. Wice 
„znikają“. Nawet mędrzec nie bę* 
dzie w stanie odczytać wielu z nicn, 
względnie trafić tam. gdzie trzeba, 
bez pomocy przewodnika.

Drugim z kolei dziwolągiem jest 
ogromny wał kostki kamiennej, 
zwalonej przed zamkiem pokrzy* 
żackim, w którym znalazł pomiesz* 
czenie szereg poważnych instytuc i, 
jak Zarząd Miejski, Starostwo, bąa 
oraz wiele innych z biblioteką po* 
wiatową na czele.

Tę kostkę pamiętam jeszcze w 
roku 1945. Leża'a na tym samym 
miejscu i w takiej samej ilości. Nie

go w ruchu i słyszeć jego dźwięk. 
Z tych choćby powodów warto by» 
loby pomyśleć o jego uruchomię* 
niu.

Czy to nastąpi kiedykolwiek? A 
no, zobaczymy, (il)

W turnieju błyskawicznym MOZPN 
weźmie udział także ..Zryw", w bar* 
wach którego zagra po raz ostatni 
znany, reprezentacyjny bramkarz 

, Olsztyna Gutkowski.
; Gutkowski ma przejść prawdepo*
. dobnie do innego okręgu.
i Sekcja pięściarska KS „Zryw" po 
zerwaniu pertraktacji z WKS ,,Le 
gia“ Warszawy odnośnie warunków 
przyjazdu do Olsztyna na mecz pię* 
ściarski, podjęła próby nawiązania 
kontaktu z rewelacją Pomorza, 
ósemką „Legii" z Chełmży, (tko.)

Jeszcze o turnieju MOZPN
Jak przewidywaliśmy, niedzielne 

rozgrywki błyskawicznego turnieju 
piłkarskiego odbędą się na Stadio* 
nie W'OP*u przy ul. Artyleryjskiej 
o godz. 10.30.

Ze względu na zgłoszenie drużyny 
KS „Zryw" w eliminacjach wezmą 
udział wszystkie zespoły.

Dzisiejsze spotkania eliminacyjne 
odbędą się na Stadionie WF 
sie). Początek o godz. 13.30.

Węgorzewo
a estetyka miasta

(Od naszego korespondenta)
W Węgorzewie robi się wszystko, 

, aż do tabliczek ostrzegawczych i 
zabraniających, żeby poczucie este* 

I tyki przeniknęło głęboko mieszkań* 
; ców miasta. A jednak nie zwrócono 
dotąd uwagi na mury i ściany, po* 
kryte gęsto napisami, których po* 

1 tworna pisownia i kompletny brak 
sensu poraża co wrażliwszych prze* 
chodniów.

i Dodać należy, że ©machy najpo* 
ważn: ej szych instytucji również nie ' 
są pozbawione tego jawnego pięt* Łcijf »ill@ U£i h 
na ignorancji językowej, (js)

I
I 

ważniejszych instytucji również nie

(W 4<ó*

(*)

każdym rogu spotkać

należałoby dać nową Mrągowo protestuje przeciwko Mrągowu■użyto jej do 
ulicom miasta 
nawierzchnię.

V7al kostki ______j
wrażenie, że Szczytno znajduje się 
w ciągłym „pogotowiu odbudowy",.

kamiennej sprawia i nie uznajeortografii

ale do samej odbudowy nie kwam
się.

Nikogo też nie dziwi w Szczytnie 
o-uche milczenie zegara na vzlezy 
zamkowej. Jest on ogromny, impo* 
nujący Zycie jego skończyło się w 
którymś tam driu wojny. Wlajem* 
niczeni opowiadają, że -’est on w 
pewnej części rozszabrowany, ze T "‘'z"
prak mu jakichś kóek czy soreżyny. - CiOhv ,Protest i bojko

Mrągowo, przemianowane Już, 
jak wiadomo dawno (mniejsza o to 
— szczęśliwie czy nieszczęśliwie) z 
iZądźborka. nie meże jeszcze cfągie 
przyzwyczaić się widocznie do no* 
wej nazwy.

Tu j tam spotyka się na szyldach 
i tablicach nazwę dawna. Może

pogniewał wprowadza pewną

. - . ---- - — r i kiedy! Dlatego też czas już najwyższy,
Skończy się jego śpiaczka. Faktem abv między innymi również Bank

którymś tam driu wojny. Wlajem: 
io -‘est on 

pewnej części rozszabrowany,

: Zegar zbuntował" s'fę, v _ 
się na ludzi. Zamarł w bezruchu. 
Trudno przewidzieć czy i kiedy 
jest jedynie, że jego^piony^wy* 
g*ąd raz;, ze pragnęłoby się widzieć

rientację.
Dlatego też czas już najwyższy,

j lazły sie w Mrągowie, a nie w Ządź 
j borku.
1 Jak zauważyliśmy również, w 
ślad za tą dowolnością nazw zdąża 
i ortografia. Przy ul. C__. 
Armii, g'ownei ulicy miasta jest

_ -----~
fotograficzny,, który jak wyjaśnia 

, tabliczka: „miejśei się w podwurzu".
Czy nie ma w Mrągowie po* 

wszechnej szkoły dla dorosłych, 
gdzję mogliby uczęszczać miejscowi 
samorodni malarze i graficy? (ni)

również,

Ludowy i Zrzeszenie Kupców zna*

zainte»Przypominamy wszystkim 
resowanym, że w dniu jutrzejszym, 
w niedzielę, odbędzie się walne ze* 
branie Mazurskiego OZPR (WUWF, 
godz. 9 i 10).

Ze względu na ważność porusza* 
nych zagadnień obecność wszyst* 
kich członków obowiązkowa, (z.)

Komisja Specjalna 
wymierza grzywny 

SpSSo 23 P-

Czerwonej KliSieCKl
. _ _ . - ---feta jest

Sklep kolonijalny“ a także zakład S&dzla ÜSOWYSTI PZPR otoffrafiemv IrfAvx/ ioL- -r.™ x 3 *
Znany działacz i prezes OZPR 

Władysław Rusiecki, mianowany 
ostatnio sędzią ligowym PZPR, po» 
wołany został na arbitra spotkania 
w dniu 6i7 grudnia 1947 r. w Po* 
znaniu z cyklu ligowych rozgrywek 
koszykówki na meczu KKS „Znicz"' 
Pruszków z KS „Warta", (at.)

Czy jesteś  
już członkiem RTPD

SSSK
BB

iS

B _______
a ujykonuje najstarsza fachoira firma 3

• K. KĘDZIERSKA’
■ Poznań, ul. Ogrodoiua 11 (dam- •*
J niej Zgoda 20).—Rok załóż. 19 4. ■
B Nagr. na PWK. 155 -6 ■

OGŁOSZENIA

Fr. ZAWADZKI
WYIWOBNIA STEMPLI
ZAKŁAD MECH.

GRAWERSKI
Bydgoszcz, Pomor­
ska la.—Teł. 2 -29 
P. K. O. Bydgoszcz 

VI 113.
Najlepsza jakość! Najniższe ceny! 
1535—1 Dostama natychmiast •

CZELADNIK szewski potrzebny na 
tychmiast. Warunki dobre. Ostróda i 
Kilińskiego 8. 1551*1 SZTANDARY i

PARaMEMA hOSCIŁŁNE i
P.C.H. Powszechne Domy Towa* 

rowe pełnomocnik na województwo 
olsztyńskie ogłasza konkurs na sta* 
aowisko kierownika nadzoru tech« 
możnego robót budowlanych w na 
stępujących miejscowościach: Kę* 
;.rzyn, Olsztyn, Morąg, Ostróda, Lidz 
oark, Orneta, Giżycko.

Wynagrodzenie ryczałtem. Do o- 
dowiązków kierownika należy spo* 
rządzan.e kosztorysów ślepych.

Oferty z odpisem uprąwnień ’ skła* 
dac w Dyrekcji P.D.T. Olsztyn, Sta* 
romiejska 8 do dnia 30 bm. 1558*1

trzeby: ' J .........
ważnych rała niżej wymienionych właścicieli życku^u? Tnmp^ta^’ßZam’ W Gi’ 

i «lripnńw nnhiorninnTrAh ... . g l 3 6 gfZywną
iU.uuu Zł. za sprzedaż słoniny po ce- 
nach wygotowanych; Karo.a Gada* 

imera 2am. w G.życku, ul. Grun* 
I waicizka 4 — grzywną 5.0ÜÜ zł. za 
i sprzedaż kiełbasy po cenach nad* 
; miernych; Kotra Butkiewicza, zam.
w Giżycku, ul. Warszawska 12 — 
grzywną lu.009 zł. za sprzedaż bu* 

! Jett Po cenach nadmiernych; Rozalię 
I Budną, zam. w Rynie, pow. Giżyc* 
i ko — grzywą 25.OUU zł. za sprzeaaż 
: cykorii i kawy po cenach wygóro* 
■wanych; Albiną Gktab.ńskiego, 
i mieszkalego w Szczytnie, u 
! Maja 19 — grzywną 29.UU0 zł 
bieranie nadmiernych cen 
■sprzedaży mydia i octu;

Józefa Zatorskiego, zam. w Giżyc* 
ku' uL D3browskiego 11 — grzyw* 
ną 25.009 zł. za sprzedaż bułek i 
ch.eba po cenach wygórowanych;

Wtadysiawa Chudzika, za4m. w Kę 
trzyme, ul. Kopernika 6 — grzywną 
10.009 zł. za sprzedaż słoniny i jaj 
po cenach nadmiernych;

Bronisława Raszkiewicza, zam. w 
Zalesiu, gm. Ryn, pow. Giżycko — 
grzywną 5.000 zł. za sprzedaż kawy 
po cenach nadmiernych;

Annę Borowską, zam. w Szczyt­
nie, ul. Lejka 19 — grzywną 5.009 zł 
za sprzedaż chleba żytniego po ce* 
nach nadmiernych;

Aleksandr-a Szkaraduńskiego, za* 
mięszkałego w Giżycku, ul. War* 
szawska 7 — grzywną 15.000 zł. za 
pobieranie cen nadmiernych przy 
sprzedaży bułek pszennych.

sklepów, pobierających wygórowa*

16, 18 1

seansów

20

15. |
I

t czwartek

8TRA12 POŻARNA
Telefon 6 cr^^rt-v .-»eJe
OSTRODA — „»WIJ- 

„Historia jednego fraka“
KĘTRZYN — „CASINO“ 

„Ludzi® i manekiny"
GIŻYCKO — „WANDA* 

„Niewidzialny detektyw*
LIDZBARK — „CAFITOL- 

„Kobieta sama"
MORĄG — „ADRIA“ 

„Młodość Tomasza Edisona*’
BISKUPIEC — „POLONIA* 

„Maria Luiza*
SZCZYTNO — „GRUNWALD- 
Nieczynne
MRĄGOWO — „RAJ-

„Zuch dziewczyna“
BARTOSZYC! -- „BAJKA0

i „Siedmiu śmiałych"
J ORNETA — „LUTNIA* 

..Nieuchwytny Smith"

za* 
ui. l*go 
.ł za po* 

przy

OGŁOSZENIE O PRZETARGU
Wojewódzki Wydział Odbudowy 

ogłasza przetarg nieograniczony na 
za Wykonanie robót

budynku 
no wania 
nie przy 
terminie

Oferty _ _ ___
listopada 1947 r. godz. 10=tej w kan* 
celarn Wojewódzkiego Wydziału 
Odbudowy, gdzie też mogą oferenc. 
dostać za zwrotem kosztów podkiao 
ki oraz zapoznać się z warunkami 
przetargowymi i projektami. 
1567

stanu surowego 
Regionalnej Dyrekcji P,a 
Przestrzennego w Olszty- 
ul. Konopn ckiej Nr 9 w 

do dnia 1 stycznia 1948 r. 
należy składać do dnia 4

i

Za Wojewodę 
(—) lnż. St. Porczyński 
Nacz. Wydz, Odoudowy

KSIĘGOWY samodzielny poszuku* 
je pracy na terenie warmińsko-ma* 
zurskim. Oferty pod „Buchalter1“, 
A. Pozanowski, Biskupiec, Stalina 

______________________ 1560 
UNIEWAŻNIAM zgubioną kartę re 
jestracyjną wyd. KKU Ciechanów 
aa nazwisko Rzepiński Jan zam. 
wieś Gaje pow. Ostróda. 1550*1

SPÓŁDZIELNIA Budownictwa Wiej 
skiego Samopomoc Chłopska Od* 
dział w Olsztynie ul. Partyzantów 
Nr 77 kupi natychmiast dwa traki 
szybkobieżne w dobryjm stanie. O* 
ferty kierować pod w/w adresem.

__________ 1565 

SPÓŁDZIELNIA Budownictwa Wiej 
skiego Samopomoc Chłopska Od*

UNIEWAŻNIAM zagubioną kartę 
rejestracyjną wydaną przez RKU 
Morąg na nazwisko Zawadzki Hen* 
ryk zam. Bagno pow. Pasłęk. 1552*1

Radio
SOBOTA, 25 bm.:

6.00 Sygnał czasu, 6.05 Gimnasty* 
ka. 6.15 Wiadomości, 6.20 Muzyka, 
7.00 Dziennik, 7.15 Muzyka, 8.20 In* 
formacje, 8.35 Kwadrans prozy, 8.50 
Muzyka, 12.03 Wiadomości, 14.15 
Muzyka, 12.20 „Z mikrofonem po 
kraju" 12.30 Audycja rozrywkowa, 
15,01) DsłłmniW. «w

dla dzieci. 17.00 „Przy sobocie po 
robocie", 18.15 Współczesna poezja 
czechosłowacka, 19.00 Audycja dla 
świata pracy, 19.10 Audycja dla wsi 
19.30 Muzyka ludowa, 20.00 Dzień* 
nk, 20.50 Pogadanka sportowa 
21.00 Z twórczości Stefana Poradow 
skiego, 22.00 Koncert orkiestry ta* 
necznej, 28.00 Wiadomości, 23.20 Mu 
zyka taneczna, 83.56 Ź ostatniej 
Chwili

7- »1.

Odpowiedzi Redakcji
J.S. Jorkowo. — Liczymy, że raz 

nawiązany kontakt wzmocni Pani 
dalszymi korespondencjami ze swe* 
go terenu. Prosimy o informacje 
»HfzU krótki» »

UNIEWAŻNIAM skradzioną kartę 
rejestracyjną wydaną przez RKU 
Kętrzyn, dowód osobisty, kartę e* 
wakuacyjną wydaną w Grodnie, 
metrykę urodzenia oraz kartę rowe 

dział w Olsztynie ul. Partyzantów wSj ^ez^rj400 nazwisko ^e# 
Nr 77 poszukuje mechanika tartacz* i —_______ * mofst
nego do ustawienia traków — tylko 1 7
siła fachowa. Warunki do omówię* sow/ ^agtdJione tymcza*
nia na miejscu. Mieszkanie, świat* nni-uio« W enie obywate.stwa 
ło, opał — zapewnione. Zgłaszać się p SRlego wydane przez Starostwo 
pod w/w adresem._________1564 go°SpS^^^ 

MOTOCYKL N.S.U. 593 cr^ w do*' dany pr^ZarllTaSin^K? 
brym stanie sprzedam natychm ast pow7 Olsztyn" na ^nazw ska Matehi^ i 
Olsztyn Stalina 30 Jasiński. 1561 , Ui JózeA^. Ob I

1562, ---- - I
------ —-----------——i----------- ------- -  1 gztyn.
UNIEWAŻNIAM zagubioną kartę I ~ ~ __
rejestracyjną wydaną przez RKU UNIEWAŻNIAM zagubioną karte 
Radom na nazwisko Kokoszą Józef ewakuacyjną wydana w Wilnie na 
syn Andrzeja ur. 26.1.1910 r. jam. nsxwisko Małachowska
GWÓtfaM ©0* 4 ’*ra‘

„Życia Olsztyńskiego“ 

przyjmuje się:
W Olsztynie: Administracja „Ży> 
cia Olsztyńskiego", ul. Lip»
ca 16, oraz Polska Agencja Pr a* 
sowa, al. Stalina 32.
Cenuaiue Biuiu ugtoszeń | Rek» 
lam na woj. olsztyńskie, Sp. Wyd. 
„Wiedza", oddział w Olsztynie 
Al. Wojska Polskiego 22.
W Ostródzie: Księgarnia J. Fos«* 
wieciu, ul. Reymonta 6.
W Biskupcu: sklep Zofii Bryśkie* 
wieź, ul. 1 Maja 1.
W Lidzbarku: Księgarnia Ludo 
wa. ul. Długa 14.
W Węgorzewie: Księgarnia SpÓł*> 
dzielcza .»Wiedza", ul. Pionierów 
Nr 85.
W Ornecie: Jarocki Piotr, ul. Pio« 
njerów 12.
W Elblągu; 1) księgarnia „Ste> 
mar". ul. Królewiecka 14, 2)
„Czytelnik", uł. Królewiecka, 3) 
„Czytelnik“, ul. Grunwaldzka 51 
W Szczytnie: 1J Kioek kolejowy 
K. Kośdewicz, 2) kiosk inwalidy- 
woj. Sk Mądrowski.
W Iławie: i) Urząd Pocztowa 
Iława 1, 2) Spółdzielnia „Mazur"* 
ul. Kości uszki, 3) liawacparowO 
eownia.
W Giżycku: księgarnia spóld^ 
„Oświata", ul. Warszawska.
W Morągu: Kiosk wi. Kuczyński 
Brunon, ul. Żymierskiego róg 
Stalina.
W Mrągowie; Skład. Mat. Piśm. 
Aleksandra Zbroja, ul. Czerw, 
tlej Artnil 50. 4
W Nidzicy; kiosk »pożywezjJ 
wt IJWRB nowMó«*!*, pj Won]

6

9

9

Co i gdzie?

I fryzjerzy i aktorzy są dobrej myśli


